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Remis szczęśliwy 
dla gospodarzy

(Od specjalnego wysłannika)
W rozegranym wczoraj w Ryb­

niku meczu o mistrzostwo I ligi w 
piłce nożnej miejscowy ROW zre 
misował z Lechem 1:1 (0:1). Bram­
kę dia poznaniaków zdobył w 16 
min. Szewczyk, wyrównał w 47 
min. Zasiński. Spotkanie ogląda­
ło około 12 tysięcy widzów. Sę­
dziował p. Strociak z Opola.

Lech: Karwecki — Gut, Płotka, 
Stępczak, Rutkowski — Barczak, 
Napierała, Szewczyk, Jakóbczak 
— Szpakowski, Wojciechowski.

ROW: Fojcik — Grzonka,, Gola 
(od 46 min. Manek), Jakubczyk, 
Sobczyński — Wita, Lorens, 
Grzmil — Zasiński, Błachut, Fry- 
decki (od 80 min. Ganciorz).

Piłkarzom ROW-u, których sy­
tuacja w tabeli I ligi jest niewe­
soła, nie udał się rewanż za po­
rażkę 0:2, poniesioną na począt­
ku sezonu 1974/75 w Poznaniu. Re 
mis Lecha na trudnym rybnickim 
terenie, gdzie punkty zostawiały 
często czołowe drużyny naszej 
ekstraklasy, należy uznać za suk­
ces poznaniaków. Gra Lecha mo­
gła się podobać zarówno miejsCo 
wej publiczności, jak i sporej gru 
pie kibiców kolejarzy z Poznania. 
Goście, szczególnie w pierwszej 
połowie spotkania, byli zespołem 
lepszym.

Tuż po gwizdku sędziego Śląza­
cy ruszyli do ataku. Dwukrotnie 
na bramkę Karweckiego strzelał

Dokończenie na str. 6

bokserskie
mistrzostwa Polski

zakończone
W bokserskich mistrzostwach 

Polski tytuły zdobyli: w wadze 
papierowej — Henryk Srednicki 
(Katowice), który pokonał 4:1 Je­
rzego Dominika (Katowice); w wa 
dze muszej — Leszek Strassburger 
(Wrocław) na skutek przewagi w 
trzeciej rundzie nad Stefanem 
Supełem (Katowice); w wadze ko 
guciej Leszek Borkowski (Łódź), 
który jednogłośnie na punkty po­
konał Mieczysława Massiera (Wro 
cław); w wadze piórkowej Janusz 
Krampa (Gdańsk) wygrywając na 
punkty 3:2 z Andrzejem Jagiel­
skim (Kraków); w wadze lekkie; 
Ryszard Tomczyk (Wrocław) wy­
grywając na punkty 4:1 z Bog­
danem Gajdą (Katowice); w wa­
dze lekkopółśredniej Zygmunt Pa 
cuszka (Wrocław) wygrywając na 
punkty 3:2 z Kazimierzem Szczer 
bą (Kraków); w wadze półśred- 
niej Jerzy Rybicki (Warszawa), któ 
ry jednogłośnie na punkty poko­
nał Bolesława Nowika (Wrocław); 
w wadze lekkopółśredniej Wiesław 
Rudkówski (Warszawa) na skutek 
przewagi w drugim starciu nad 
Tadeuszem Szybińskim (Wrocław); 
w wadze średniej Jacek Kuchar­
czyk (Warszawa), który pokonał 
na punkty 5:0 Ryszarda Sitkow- 
skiego (Lublin); w wadze pół­
ciężkiej Janusz Gortat. Jego prze 
ciwnika Tadeusza Weigelta (Po­
znań) lekarz nie dopuścił do wal­
ki; w wadze ciężkiej Janusz Ger- 
lecki (Gdańsk) po zwycięstwie na 
punkty 3:2 nad Jerzym Skoczkiem 
(Warszawa).

Przed finałem turnieju
I Turniej Sza- 

. chowy i Warca-
! ■Mflł bowy szkół pod-
l wB M i I stawowych Po- 
\ *■■■_____ / / znania zainicjo 
\ \ i g / wany przez re-
W33 BbSf/ dakc^ „Głosu 
\\ By / Wielkopolskie- 

go” wkracza w 
ostatni etap roz­

grywek. Zaczęło się od mistrzostw 
przeprowadzanych w poszczegól­
nych szkołach. Wzięło w nich u- 
dział jak wynika z całości mel­
dunków — ponad 2 tysiące ucz­
niów i uczennic. 13 bm. zakończy­
ły się w dzielnicach kilkudniowe 
turnieje reprezentantów szkół. E- 
limiinacje dzielnicowe wyłoniły naj 
lepszych szachistów, warcabistów, 
warcabistki oraz zawodników w 
Polskiej Grze, którzy wystąpią nie 
bawem w wielkim turnieju miej­
skim.

Na Grunwaldzie, w Domu Kultu 
ry KW MO, po zakończeniu gier 
młodzież obejrzała film pt. „Sza­
chy w zwierciadle wieków”. Na Je 
życach, zwycięzcy turnieju dziel­
nicowego i najlepsze szkoły — nr 
7, 62 i 27 — zostały uhonorowane 
cennymi nagrodami.

Otwarcie turnieju miejskiego z 
udziałem wszystkich zawodników 
nastąpi dzisiaj o godz. 17 w 
Ośrodku „Czarna Bierka” Wil- 
deck’ego Domu Młodzieży, przy 
ul. Czajczej 11. (nt)

Uznanie dla ambitnej załogi

Z okazji 30-lecia PRL j w uznaniu zasług dla rozwoju 
przemysłu spożywczego, za terminową realizację planów pro 
dukcyjnych oraz osiągnięcia w działalności socjalno-byto­
wej Wielkopolskie Zakłady Przemysłu Owocowo-Warzyw­
nego w Pudliszkach zostały odznaczone Orderem Sztanda 
ru Pracy I klasy.

Zakłady w Pudliszkach udekorowane 
Orderem Sztandaru Pracy I klasy

Przemysł zwiększa ofertę
Minął dopiero półmetek Targów „Wiosna-75”, ale w wielu 

branżach wystawcy i handlowcy mogliby już „pakować wa­
lizki”. Znaczna część oferty została sprzedana w pierwszych 
dwóch dniach. Dotyczy to szczególnie takich przemysłów jak 
odzieżowy, dziewiarski, skórzany.

W ubiegłą sobotę odbyła się 
uroczystość dekoracji zakłado­
wego sztandaru tym wysokim 

Na zdjęciu: moment dekoracji.
Fot. — S. Ossowski

odznaczeniem. Przybył na nią 
członek Biura Politycznego KC 
PZPR, minister spraw zagra­
nicznych Stefan Olszowski w 
towarzystwie sekretarza KW 
PZPR w Poznaniu Bogdana 
Gawrońskiego i wojewody poz 
pańskiego Tadeusza Grabskie­
go. Obecni byli też gospodarze 
powiatu z I sekretarzem KP 
PZPR, przewodniczącym PRN 
w Gostyniu Kazimierzem Zgo­
lą, przedstawiciele CRZZ zjed 
noszenia oraz instytucji współ 
pracujących.

W imieniu załogi przybyłych 
powitał I sekretarz Komitetu

XI Zjazd WSPR

L. Breżniew przybył 
do Budapssztą

Wczoraj do Budapesztu przy 
była delegacja Komunistycz­
nej Partii Związku Radziec­
kiego z sekretarzem general­
nym KC KPZR, Leonidem 
Breżniewem na czele.

Na zaproszenie KC WSPR, 
delegacja weźmie udział w 
obradach rozpoczynającego się 
dzisiaj XI Zjazdu Węgierskiej 
Socjalistycznej Partii Robot­
niczej.

Sekretarz generalny KC 
KPZR Leonid Breżniew w 
drodze do Budapesztu zatrzy­
mał się w sobotę w stolicy 
Ukrainy, Kijowie.

L. Breżniew przeprowadził 
rozmowę z przywódcami Partii 
Komunistycznej i rządu Repu 
bliki.

Dzisiaj rozpoczyna się w Bu 
dapeszcie XI Zjazd Węgier­
skiej Socjalistycznej Partii Ro 
botniczej. Wydarzenie to przy 
kuwa uwagę zarówno 750-ty- 
sięcznej rzeszy członków 
WSPR jak i milionów ludzi 
pracy na całych Węgrzech. 
Bowiem obrady i uchwały 
Zjazdu zapoczątkują kolejny 
ważny etap budownictwa so­
cjalistycznego w tym kraju.

Na zjazd przybyło 750 dele­
gatów. Zjazd dokona m. in. 
wyboru kierowniczych instan 
cji partyjnych.

W obradach zjazdu oprócz 
delegatów. uczestniczą liczni 
zaproszeni goście z kraju, a 
także delegacje bratnich par­
tii z krajów socjalistycznych 
oraz partii komunistycznych i 
robotniczych z europejskich 
krajów kapitalistycznych.

PAP

Zakładowego partii Bernard 
Siwek. Następnie głos zabrał 
dyrektor Przedsiębiorstwa

Zbyszko Trzeciakowski. Zobra 
zował on historię zakładów w 
Pudliszkach, ich tradycje i dro 
gę rozwojową. Odwołując się 
do pamięci najstarszych przy- 
oomniał chwile tuż przed wyz 
woleniem Ziemi Gostyńskiej, 
kiedy to polska załoga z nara 
żeniem życia wymontowała i 
ukryła najcenniejsze części apa 
ratury. Dzięki tej patriotycznej 
postawie już w lutym 1945 r. 
uruchomiono produkcję.

Szybki rozwój zakładów na­
stąpił w latach 1956 — 1960. 
Był to etap modernizacji i prze 
budowy pomieszczeń wytwór­
czych oraz zapoczątkowania 
zmian procesu technologiczne­
go. Trwał on również w latach 
następnych, a dzięki nowym 
wyrobom zlikwidowano sezono 
wość w produkcji.

Dziś stała, 700-osobowa zało 
ga, daje produkcję wartości

0. Palmę w Jugosławii
Do Belgradu przybył wczoraj 

z dwudniową wizytą oficjalną 
premier Szwecji, O. Palmę. Pod­
czas swego pobytu w Jugosławii 
przeprowadzi on rozmowy z pre­
zydentem Tito, przewodniczącym 
Związkowej Rady Wykonawczej 
D. Bijedicem i innymi przywód­
cami jugosłowiańskimi.

Raport K. Waldheima
W związku ze wznowieniem dzi 

siaj w Genewie światowej konfe­
rencji prawa morskiego, sekretarz 
generalny ONZ K. Waldheim oprą 
cował raport w sprawie perspek­
tyw wydobywania cennych meta­
li kolorowych z dna morskiego. 
Problem ten wzbudził kontro­
wersje podczas pierwszej fazy kon 
ferencji, obradującej wiosną ub. 
roku w Wenezueli. Waldheim 
stwierdza, że kraje wysoko uprze 
mysłowione podejmując eksploa­
tację złóż miedzi, niklu, manganu 
i kobaltu z głębin morskich po­
winny wypłacać pewne odszkodo­
wanie krajom trzeciego świata, 
których gospodarka opiera się w 
dużym stopnia na wydobywaniu i 
eksporcie minerałów.

J. Sauvagnargues o KBWE
Końcowy etap Konferencji Bez­

pieczeństwa i Współpracy w Euro­
pie powinien być przeprowadzony 
latem bieżącego roku — oświad­
czył w sobotę minister spraw za­
granicznych Francji, J. Sauvagnar- 
gues na toczącym się w Paryżu 
spotkaniu przedstawicieli organiza­
cji młodzieżowych krajów Europy 
zachodniej. Minister podkreślił, ż<e 
do zakończenia prac tej konferen­
cji należy podchodzić realistycznie 
i określił Joko iluzję dążenia t ch, 

300 min. zł, wzbogacającą kra 
jo wy rynek żywnościowy w 
wyroby na europejskim pozio 
mie. Dzięki zaangażowaniu ca 
łej załogi zakłady wykonały 
zadania planowe pięciol-atki i 
obecnie pracują już na poczet 
następnego okresu.

Po wystąpieniu dyrektora 
nastąpił uroczysty moment de 
koracji zakładowego sztanda­
ru, której dokonał min. Stefan 
Olszowski. Następnie grupie 
zasłużonych pracowników 
WZPOW wręczono odznacze­
nia. Krzyże Kawalerskie Ordę 
ru Odrodzenia Polski otrzy­
mali: Stefania Naskręt, Franci 
■szek Witt i Bolesław Wysocki. 
Złotymi Krzyżami Zasługi ude 
korowano: Katarzynę Wender- 
ską, Jana Zygmunta, Michała 
Bokasiaka, a Srebrnymi Krzy­
żami Zasługi: Jana Dopierałę, 
Zofię Łodygę j Barbarę Wojtko 
wiak. Trzem pracownikom wrę 
czono również medale XXX-le 
cia PRL.

Składając załodze serdeczne 
gratulacje min. Stefan Olszow 
ski stwierdził, iż odznaczenia 
są wyrazem uznania za osiąg 
nięcia produkcyjne, aktywność 
zawodową i społeczną, troskę 
o jak najwyższą jakość pro­
dukcji!, a także dbałość o wa
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Rarada I sekretarzy 
komitetów 

wojewódzkich PZPR
15 bm. w Komitecie Cen­

tralnym PZPR pod przewod­
nictwem I sekretarza KC 
Edwarda Gierka odbyła się 
narada I sekretarzy komite­
tów wojewódzkich PZPR.

W trakcie narady, w której 
uczestniczyli m. in. Henryk 
Jabłoński i Piotr Jaroszewicz, 
omówiono realizację aktual­
nych zadań społeczno-gospo­
darczych oraz bieżące proble­
my pracy partyjnej. (PAP)

którzy chcieliby posłużyć się kon­
ferencją ogólnoeuropejską do inge­
rencji w wewnętrzne sprawy 
Związku Radzieckiego.

Odznaczenie R. Arismendiego .
Prezydent Kuby, O. Dorticos od­

znaczył I sekretarza KC KP Uru­
gwaju R. Arismendiego Kubań- 
skim Orderem Narodowym „Playa 
Giron” za wybitny wkład w wal­
kę przeciwko imperializmowi i ko­
lonializmowi, w walkę o pokój 
i postęp.

PAP RADIO• INF. WCTEl E FONEM

pap
Obrady szwedzkich komunistów
Wczoraj zakończył 5-dniowe ob­

rady XXIV Zjazd Szwedzkiej Par­
tii Lewicy-Komuniści (VPK). 
Zjazd przyjął m. in. nowy pro­
gram działania i wybrał nowego 
przewodniczącego, L. Wernera. 
Wczoraj wybrano pozostałych 
członków centralnego kierowni­
ctwa: wiceprzewodniczącą partii 
została znana działaczka z półno­
cy, E. Marklund, a sekretarzem 
T. Forsberg.

Poparcie propozycji H. Asada
Komitet Wykonawczy Organiza­

cji Wyzwolenia Palestyny (OWP) 
z zadowoleniem przyjął propozycję 
prezydenta Arabskiej Republiki 
Syrii, H. el-Asada. w sprawie 
utworzenia wspólnego kierowni­
ctwa politycznego i wojskowego 
Syrii i OWP. W celu omówienia 
tej sprawy w najbliższym czasie 
zostanie zwołane nadzwyczajne

Targi „Wiosna-75"

Trwają natomiast intensyw­
ne rozmowy mające na celu 
znalezienie możliwości zwięk­
szenia oferty przez te przemy­
sły. M. in. przemysł odzieżowy 
zakontraktował więcej wyro­
bów niż wynosiła wstępna ofer­
ta. Przewiduje się też jeszcze 
dalsze, potargowe spotkania z 
handlowcami, które porno?" 
zrównoważyć, wynikające z 
pierwszych przymiarek, niedo­
bory niektórych wyrobów (ko 
mentarz na ten temat zamiesz 
czarny na str. 3).

Dość blado na tegorocznych 
Targach wypadła giełda arty- 
kułów gospodarstwa domowe­
go. Zjednoczenie Produkcji 
Sprzętu Gospodarstwa Domo­
wego „Domgos” prezentuje w 
pawilonach 6 i 7 drobne arty­
kuły powszechnego użytku z 
grupy 1001 drobiazgów. Łączna 
wartość tej oferty wynosi 730 
min zł.

Wczoraj z targową ekspozycją zapoznał się wiceprezes Rady Mi­
nistrów Kazimierz Olszewski. Towarzyszyli mu: gospodarz Targów, 
minister handlu wewnętrznego i usług Edward Sznajder, mini­
strowie: przemysłu lekkiego Tadeusz Kunicki oraz przemysłu spo­
żywczego i skupu Emil Kołodziej, wiceministrowie szeregu resor­
tów, przedstawiciele przemysłu i handlu. Władze wojewódzkie re­
prezentowali: sekretarz KW PZPR Alfred Kowalski, wojewoda po­
znański Tadeusz Grabski i prezydent Poznania Stanisław Cozaś. 
Goście interesowali się przede wszystkim wielkościami ofert, mo­
żliwościami ich zwiększenia, jakością wystawionych towarów oraz 

przebiegiem targowej kontraktacji, (k)
Fot. — S. Wiktor

posiedzenie Komitetu Centralnego 
OWP.

Azyl w Brazylii dla A. Spinoli
Gen. A. de Spinola, który zbiegł 

z Portugalii po nieudanym zama­
chu stanu przybył do brazylijskie 
go miasta Sao Paulo. Władze Bra 
zylii zmieniły swą poprzednią de­
cyzję i udzieliły mu azylu poli­
tycznego. Rząd Brazylii udzielił 
A. de Spinoli azylu politycznego 
pod warunkiem, że nie będzie pro 
wadził działalności politycznej i 
powstrzyma się od składania pra 
sie jakichkolwiek oświadczeń na 
tematy polityczne.

Konferencja w Hawanie
Dzisiaj rozpoczynają się w Ha­

wanie obrady członków Biura Ko­
ordynacyjnego Krajów Ntezaanga- 
żowanych. Delegacjom 17 krajów 
członkowskich przewodniczą mini­
strowie spraw zagranicznych. 
Otwarcia obrad dokonają: przewod­
niczący biura, minister spraw za­
granicznych Algierii, Buteflika oraz 
minister spraw zagranicznych Ku­
by, R. Roa.

Napad na prezydenta Meksyku
W związku z rozpoczęciem nowe­

go roku akademickiego prezydent 
Meksyku L. Echeverria, spotkał się 
r;e słuchaczami Krajowego Uniwer­
sytetu Autonomicznego w Meksy­
ku. Po spotkaniu na grupę studen­
tów, którzy odprowadzali prezy­
denta nnpadło kilku osobników, 
obrzucając ich kamieniami. Kilka 
osób zostało rannych. Sam prezy­
dent odniósł lekkie obrażenia. Pro­
wokacyjna akcja na uniwersytecie 
została przygotowana przez siły re­
akcyjne — stwierdził w rozmowie 
z dziennikarzami prezydent Me-

Niektóre zakłady podległe 
zjednoczeniu wcale nie biorą 
udziału w ekspozycji, inne 
występują tylko symbolicznie. 
Jest to wynikiem, prowadzenia 
kontraktacji całorocznej na 
Targach Jesiennych oraz wy- 
sprzedawaniia produkcji na 
giełdach wojewódzkich. To co 
się oferuje, nie nastraja opty­
mistycznie. W dalszym ciągu 
problemem będzie nabycie 
wielu drobiazgów. Dokładne 
wyliczenia handlowców podają 
wielkości spodziewanych nie­
doborów. Wyliczanie ich zaję­
łoby zbyt dużo miejsca. Sta­
nowczo za mało jest też auten­
tycznych nowości, a przecież 
właśnie w tych drobnych 
przedimiiot ach, spełnia jący ch 
jednak nieraz wiele pożytecz- 
cznych funkcji, jest spore po­
le do popisu i dla konstrukto­
rów i dla producentów.

Duży nacisk ze strony han- 

dflowców spowodował, że pro­
ducenci rozważają możliwość 
zwiększenia oferty, jeszcze
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Rozmowy wstępne 
w sprawie kryzysu 

cypryjskiego
Sekretarz generalny ONZ 

Kurt Waldheim, któremu 
Rada Bezpieczeństwa ONZ po 
wierzyła misję dobrych usług 
w prowadzeniu negocjacji mię 
dzy obu wspólnotami cypryj­
skimi, spotka się dzisiaj z 
przedstawicielami Greków i 
Turków cypryjskich. Wald­
heim powraca w sobotę z 
Limy, gdzie uczestniczył w 
otwarciu konferencji UNIDO.

Jednym z tematów rozpoczy 
nających się dzisiaj rozmów 
będzie kwestia miejsca, w 
którym mają toczyć silę roko­
wania między obu wspólnota­
mi cypryjskimi. (PAP)

H. Kissinger w Jordanii
Amerykański sekretarz sta­

nu kontynuuje misję pokojo­
wą na Bliskim Wschodzie. Po 
przeprowadzeniu kilkugodzin 
nych rozmów z prezydentem 
Syrii, Hafezem Asadem Kissin 
ger udał się do stolicy Jorda­
nii — Ammanu, gdzie będzie 
pro wadził rozmowy z królem 
Husajnem. (PAP)



Jak rozumieć Głównym zadaniem pełne wykonanie tegorocznych zadań KRCJISflKA

przemówienie W. Scheela?
Prezydent RFN, Walter Scheel, wiele uwagi poświęcił w 

wygłoszonym ostatnio przemówieniu polityce poprawy 
stosunków z krajami socjalistycznymi, określając ją 

jako „konstruktywne i logiczne dopełnienie pojednania" RFN 
z Zachodem. Jest godne podkreślenia, że prezydent zwrócił 
uwagę na szczególne znaczenie polepszenia stosunków swego 
kraju z Polską. „Moim zdaniem — powiedział W. Scheel — 
pojednanie z Polską jest rdzeniem naszej polityki wschod­
niej, tak jak pojednanie z Francją jest rdzeniem naszej po­
lityki zachodniej. Jeżeli chcemy pokoju w Europie — także 
pokoju dla nas samych — musimy uporządkować nasze sto­
sunki z Polską”. Prezydent stwierdził jednocześnie, że ukła­
dy wschodnie stanowią jedynie początek i że trzeba je wy­
pełnić treścią przez konkretne, codzienne wysiłki.

Walter Scheel nie ukrywał, że społeczeństwu zachodnio- 
niemieckiemu, a przynajmniej jego części, nie przyszło z ła­
twością uznanie konsekwencji II wojny światowej, wyrze­
czenie się roszczeń i „wyzbycie się nadziei, które stały się 
iluzjami. Zbyt długo — mówił on — odsuwano od nas 
to, co w imieniu Niemców działo się w Europie wschodniej 
oraz to, że ludność Europy wschodniej najbardziej ucierpia­
ła wskutek II wojny światowej”.

Mówiąc następnie o ogromie cierpień narodu polskiego w 
czasie ostatniej wojny, W. Scheel dodał jednak, że nie moż­
na zapominać o „potwornych cierpieniach ludności niemiec­
kiej pod koniec wojny i po wojnie”.

Nikt nie negował nigdy, że cierpienia, jakie niesie za sobą woj­
na, były również udziałem obywateli III Rzeszy — państwa agreso­
ra. Jeżeli jednak mówi się o tym i to właśnie w przededniu 30- 
lecia zwycięstwa narodów w walce z hitlerowskim faszyzmem, nie 
można zapominać, że to w III Rzeszy stworzono i podniesiono do 
rangi doktryny państwowej ideologie gwałtu, nienawiści, terroru 
i agresji, że machina hitlerowska wprzęgła w służbę tej ideologii 
przytłaczającą część społeczeństwa w swym kraju, że w imię tej 
ideologii cała machina państwowa III Rzeszy realizowała plan ma­
sowej zagłady wielu społeczeństw w Europie. Nie mogło to nie wy­
wołać ze strony okupowanych i ciemiężonych narodów określonych 
reakcji uczuciowych. Każde poczucie sprawiedliwości domaga się 
kary za popełnione winy.

Kto mówi o cierpieniach ludności niemieckiej, pomijając milcze­
niem takie właśnie tło historyczne, kto zapomina o przyczynach 
zajmując się ich konsekwencjami, ten popada w sprzeczność z pra­
wami historii, logiki i etyki.

Okazało się jeszcze raz, jak sugestywnie oddziałują na 
kształtowanie się opinii publicznej w RFN opaczne argu­
mentacje i interpretacje faktów, czego pełno w tamtejszych 
środkach masowego przekazu i wypowiedziach polityków. 
Ślady tego sugestywnego oddziaływania odnaleźć można na­
wet w wystąpieniu W. Scheela. Przecież Polacy nie wyrzuca­
ją na śmietnik historii cierpień Niemców, jak to określił W. 
Scheel, lecz reaguja jedynie na kampanię tych, którzy i tak 
blady już w RFN obraz Oświęcimia i Oradour usiłują zatrzeć 
całkowicie, nakładajac nań koloryzowany na po­
tęgę obraz krzywdy Niemców w końcowym roku napast­
niczej wojny i w pierwszych latach po bezwarunkowej ka­
pitulacji.

Jak bowiem inaczej nazwać fakt, że już blisko rok prowadzi się 
w RFN kampanię wokół jednego i tego samego tematu, że po raz 
nie wiadomo który powiela- się z uporem te same twierdzenia, su­
gerując jednocześnie, że się jeszcze nic nie powiedziało i domaga­
jąc się publikowania tego, co bezustannie jest publikowane.

Czy zwrócenie uwagi na takie wykrzywienia oznacza wyrzucanie 
czegokolwiek na śmietnik historii i to w sytuacji, kiedy nawet mi­
nister spraw wewnętrznych rządu RFN włączył ostatnio do tej kam­
panii także antypolskie paszkwile propagandy hitlerowskiej.

Niezależnie od intencji W. Scheela, słowa jego mogą być i 
już są wykorzystywane przez działaczy organizacji odweto­
wych i prasę rewizjonistyczna. Z pewnością nie przyczyni się 
to do poprawy stosunków RFN z kratami socjalistycznymi, 
o czym mówił i dla czego wiele uczynił w przeszłości Walter 
Scheel.

EUGENIUSZ GUZ

Wojewódzkie organizacje partyjne
rozpoczęły realizację programów działania

Nowo wybrane wojewódzkie instancje partyjne przystąpi­
ły już do realizacji, uchwalonych na zakończonych w tych 
dniach wojewódzkich konferencjach sprawozdawczo-wybor­
czych — programów działania.
Uwzględniając specyfikę po­

szczególnych regionów, progra­
my te kładą szczególny nacisk 
na sprawę pełnego wykonania 
zadań roku bieżącego.

Realizacja tych programów, 
podobnie jak i sam przebieg 
obrad konferencji wojewódz­
kich znajduje się w centrum 
zainteresowania opilnii społecz­
nej.

Podkreślając pomyślne wy- 
n:’-i rzv?kme w okresie osta-

tniego 4-lecia, szybkii, nie noto­
wany dotychczas awans wszy-
stkich bez wyjątku
kraju, programy
działania zwracają 
konieczność dalszej

regionów 
partyjnego 
uwagę na 

poprawy
jakości, unowocześnienia pro-
dukowanych wyrobów 
lepszego dostosowania 
mentu produkcji do. 
rynku wewnętrznego i 
zagranicznego. Temu

or§z 
asorty- 
potrzeb 
handlu 
celowi

partyjne dążą do zacieśnienia 
współdziałania z administra­
cją państwową i gospodarczą, 
związkami zawodowymi oraz 
najszerszytni kręgami całego 
społeczeństwa odwołując się 
m.in. do szerokich konsultacji 
z załogami zakładów przemy­
słowych. Zasada tych konsul­
tacji zdała już swój egzamin 
pozwalając na lepsze ukierun­
kowanie zapału i inicjatywy 
ludzi na sprawy najważniej­
sze, decydujące o rozwoju da­
nego regionu, miasta czy za­
kładu pracy. (PAP)

Spotkanie działaczy SD
15 bm. odbyło się w Wojewódz­

kim Komitecie SD w Poznaniu 
uroczyste spotkanie z okazji XXX- 
lecia Polski Ludowej, w którym 
wzięji udział zasłużeni działacze: 
założyciele i współorganizatorzy 
Stronnictwa Demokratycznego w 
Poznaniu i Wielkopolsce. W spot 
kaniu, prowadzonym przez prze­
wodniczącego WK SD Z. Kmiecia- 
ka, uczestniczyli również przedsta 
Wiciele władz centralnych Stron-
nictwa wiceprzewodniczącym

Cekretarz generalny Por- 
tugalskiej Partii Komu­

nistycznej Alvaro Cunhal w 
wywiadzie dla dziennika „Dia- 
rio de Noticias”, oświadczył, że 
nienowodzenie próby kontrre­
wolucyjnego puczu należy nrze 
de wszystkim tłumaczyć odda­
niem narodu portugalskiego 
dla sorawy demokracji, wier­
nością żołnierzy zasadom ruchu 
sił zbrojnych oraz braterskimi 
więzami między narodem por- 
tugahkim i wojskiem.

Podkreślając, że w nowej 
sytuacji Partia Komunistycz­
na tak jak przedtem wypowia­
da się za uznaniem prawa swo 
body działalności wszystkich 
partii politycznych, sekretarz 
generalny partii nowied^ieł:

Toto-Lotek
I losowanie 

5, 12, 13, 39, 41, 46, 
II losowanie 

9, 11, 19, 25, 27, 43, 
Końcówka banderoli:

(28)
475 795

„Koziołki44
I. 11, 16, 19, 4‘>, 46 (5)

II. 15, 22, 27, 32, 41 (35)
Końcówka banderoli G93438

Zachmurzenie duże z większymi 
przejaśnieniami i lokalnymi roz­
pogodzeniami. Miejscami przelot­
ne opady deszczu, a na północy i 
zachodzie możliwość wystąpiehia 
deszczu ze śniegiem. Temperatura 
maksymalna od 2 stopni na półno 
cy do 6 stopni w centrum i do 8 
na południowym wschodzie.

Dzisiejszy serwis informacyjny 
opracował Wojciech Nentwig
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Zakłady w FudHszkach
Dokończenie ze str. 1 ■ 

runki socjalno-bytowe załogi. 
Wiązanie tych spraw jest pod 
stawą rozwoju naszej socjali 
stycznej gospodarki. Dzięki te 
mu nasze wyroby znajdują 
coraz szersze uznanie, a Pol­
ska jest cenionym partnerem 
w wymianie handlowej.

Min. Olszowski omówił na- 
3+ępnie niektóre zagadnienia 
naszej polityki gospodarczej i 
międzynarodowej.

W imieniu załogi głos zabrała 
przewodnicząca Rady Zakłado 
wej przedsiębiorstwa — Hele­
na Pawlak. Z okazji tak zasz 
czytnego wyróżnienia oraz w 
odpowiedzi na list Edwarda 
Gierka i Piotra Jaroszewicza, 
zakłady w Pudliszkach, które 
w ub. roku gościły I sekreta­
rza KC PZPR, podjęły przed 
zjazdowy czyn produkcyjny 
wartości 22 min. zł. Taka bę­
dzie wartość dodatkowej pro­
dukcji, a głównie tej najbar­
dziej poszukiwanej na rynku 
krajowym — koncentratu po 
midorowego, konserw warzyw 
no-mięsnych j groszku konser 
wowego. W czynie snołecznym 
załoga przepracuje 3000 godzin 
na rzecz środowiska.

Uroczystość uświetnił występ 
zakładowego chóru męskiego 
„Harmonia”.

Członek Biura Politycznego 
KC PZPR wraz z towarzyszący 
mi mu osobami zwiedził na- 
dęonie Powiatową Bibliotekę 
Publiczną w Gostyniu oraz za 
noznał sie ze snołeczno-gospo 
darczym dorobkiem powiatu, 
(b)

służyć ma m. in dodatkowa 
pro diufcc j a pode j mo wan a w 
odipowledzi na listy Edwarda 
Gierka i Piotra Jaroszewicza 
wystosowane do załóg licznych 
przedsiębiorstw i zakładów 
przemysłowych w całym kraju.

Wychodząc z założenia nierozer­
walnej więzi między sprawami 
ekonomiki produkcji, bytu ludzi 
pracy, programy kładą szczególny 
nacisk na kw’estie związane z 
przyspieszeniem tempa budownic­
twa mieszkaniowego planowego u- 
ruchamiania fabryk domów, roz­
budowy usług, handlu.

Z kompleksem spraw zwią­
zanych z poprawą warunków 
życia ludności łączą się liczne 
inicjatywy i przedsięwzięcia 
dotyczące zwiększania pro­
dukcji rolnej oraz przetwór­
stwa rolno-spożywczego. Te­
matyka ta dominuje zwłaszcza 
w województwach: olsztyń­
skim, zielonogórskim, poznań 
skina i lubelskim.
• Uwzględniając te głosy w dy­
skusji na konferencjach, które 
wskazywały na konieczność bar­
dziej ofensywnego działania w 
kierunku likwidacji wszystkich 
występujących jeszcze zjawisk 
ujemnych, organizacje partyjne 
podjęły już szereg konkretnych 
przedsięwzięć, zmierzających do 
usprawnienia gospodarki kadrami, 
surowcami, lepszego gospodarowa 
nia czasem pracy oraz doskonale­
nia organizacji produkcji.

Podejmując wszystkie te wy 
siłki instancje i organizacje

Ostry protest rządu Francji

Dziennikarz AFP

Wywiad A. Cunhala

niepowodzenie puczu wynikiem
postawy narodu portugalskiego

działalność ta powinna spełniać 
jeden warunek, mianowicie po 
szanowanie swobód demokra­
tycznych, niepodejmowanie ja­
kichkolwiek akcji, zmierzają­
cych do likwidacji tych swo-

czym, społecznym i politycz­
nym Portugalii. Jego zdaniem, 
w obecnej sytuacji trzeba mo­
bilizować wszystkie zasoby na­
rodowe, podejmować kroki za­
pobiegające sabotażowi gospo­

bód. Oznacza to, iż należy po- darczemu. (PAP)
wziąć kroki przeciwko tym par 
tiom, które wykorzystują le­
galność dla organizowania spis­
ków przeciwko porządkowi de­
mokratycznemu. Dotyczy to, 
jego zdaniem zarówno partii 
prawicowych, ktćre były zwią­
zane z przygotowaniem próby 
przewrotu w dniu 11 marca br. 
względnie sprzyjały wytwarza­
niu snrzyjającej temu atmosfe­
ry, jak też dotyczy działalności 
grup pseudorewolucyjnych, któ 
re swymi prowokacjami fak­
tycznie szły reakcji na rękę. 
Zanytany o stanowisko partii 
w kwestii ukarania osób win­
nych przygotowaniom kontrre- 
wolucyinego puczu. Cunhal 
podkreślił, że wszystkie osoby 
odpowiedzialne za zamachy na 
prawa i swobody obywateli 
portugalskich za pomocą szan­
tażu i gwałtu powinny być su­
rowo ukarane.

Alvaro Cunhal ocenił dekret 
radv rewolucyjnei o nacjonali­
zacji banków jako historycz­
ną decyzję w życiu gospodar-

Rewizjonistyczna 
impreza w Lubece

W Kościele Mariackim w Lu 
bece zgromadziło się w sobo­
tę około 2 000 przesiedleń­
ców z całego obszaru Repu­
bliki Federalnej Niemiec. Do 
zebranych przemawiał pre­
mier Szlezwika-Holsztynu, Ger 
hard Stołtenberg.

Wypowiedział się on prze­
ciwko uznaniu granic, jakie u- 
ksztaltowały się w wyniku II 
wojny światowej. „Odwoływa 
nie się do tak zwanych rea­
liów — dowodził Stoltenberg 
— nie daje nam prawa do 
rezygnacji z elementarnych 
pozycji prawnych”.

W tym samym duchu1 wypo 
wiedział się przewodniczący 
Centrali Organizacji Przesie­
dleńczych, tzw. „Związku Wy 
pędzonych”, Herbert Czaja.

zastrzelony w Sajgonie
Jak doniosła agencja AFP 

z Sajgonu jeden z dziennika­
rzy pracujących w tej agencji 
Paul Leandri został w piątek 
wieczorem zastrzelony przez 
policjanta sajgońskiego na uli 
cy. Według pierwszych donie 
sień Leandri poniósł śmierć 
przed budynkiem miejsco­
wych władz bezpieczeństwa.

W związku z zabójstwem 
dziennikarza AFP dyrektor ge 
ncralny tej agencji Jean Ma­
rin złożył na ręce ambasadora 
sajgońskiego w Paryżu 
Nguyen Duy Guanga demar- 
che, w którym wyraził ostry 
protest z powodu tego faktu.

Rząd francuski polecił swo­
jemu ambasadorowi w Sajgo 
nie, aby złożył na ręce tam­
tejszych władz ostry protest 
w związku ze śmiercią dzien­
nikarza. Władze francuskie do 
magają się również wyjaśnie­
nia wszystkich okoliczności, w 
jakich P. Leandri został za­
trzymany przez sajgońską po­
licję oraz okoliczności jego 
śmierci. Francuski minister 
spraw zagranicznych Jean
Sauvagnargues wezwał, 
związku z zabójstwom 
T.eandri, do siedziby MSZ 
basadora sajgońskiego 
Francji.

am- 
wp

W związku z zastrzeleniem 
przez policję południowo- 
wietnamską, Paula Leandri, 
ambasador Francji w Sajgo- 
nie złożył 16,bm. na polecenie 
swego rządu ostry nrotest w 
nołudniowowietnamskim mi­
nisterstwie spmw zagranicz­
nych i w m-zędzie Prezydial­
nym. (PAP) /

Poznański architekt
prezesem SARP

Krajowy Zjazd Stowarzysze­
nia Architektów Polskich za­
kończył wczoraj 2-dniowe ob­
rady. Podjęto uchwałę wyty­
czającą dalsze kierunki działa 
nia stowarzyszenia.

Dokonano wyboru nowych 
władz. Prezesem SARP został 
Jerzy Buszkiewicz z Poznania.

PAP
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Poznań
Marian Flejslerowici (zastępco ra- 
naczelnego). Tadeusz Kaczmarek

(sekretarz redakcji), Kazimierz Marcinkowski, 
Wiesław Porzycki (redaktor naczelny), Zbilut 
Sęk, Zbigniew Szumowski, Jerzy Walasek.

CK SD. członkiem Rady Państwa 
M. Grendysem.

W referacie okolicznościowym 
przedstawione zostały m. in. pod­
stawowe fakty z historii Stron­
nictwa w Wielkopolsce na tle wy­
darzeń o^ólnopolitycznych i gos­
podarczych.

Zasłużeni działacze wojewódz­
kiej organizacji SD wyróżnieni zo 
stali odznaczeniami państwowymi, 
odznakami honorowymi miasta is 
województwa. Wręczono również 
nagrody za udział w konkursie na 
wspomnienia działaczy SD. (—)

Dni kultury węgierskiej
15 bm. rozpoczęły się „Dni kul­

tury węgierskiej” w Polsce, które 
przebiegać będą pod znakiem 30 
rocznicy wyzwolenia Węgier spod 
okupacji hitlerowskiej. W czasie 
„Dni”, które trwać będą do 24 
bm., węgierscy przyjaciele zapre-j 
zentują swój 30-letni dorohek w, 
różnych dziedzinach sztuki. W 
związku z obchodami przybył do' 
Polski Teatr Dramatyczny „Tha-, 
Ho” z Budapesztu.

Kinematografię węgierską bę^s 
dzie reprezentował film Ferenca 
Kosa „Śnieżyca”. (PAP)

Spotkanie z wielkopolskim aktywem ZMS

HM młodych
. w rozwoju handlu i usług

W Sali Kominkowej poznańskiego Pałacu Kultury odbyło 
się wczoraj, organizowane tra dycyjnie już w czasie Targów 
Krajowych w Poznaniu, spotkanie ministra handlu wewnętrz­
nego i usług — Edwarda Sznajdra z członkami wielkopolskiej • 
organizacji ZMS, reprezentantami młodzieży pracującej w pla 
cówkach przemysłu kluczowego i terenowego.
Uczestniczyli w nim także: 

przewodniczący Zarządu Głów 
nego ZMS — Bogdan Waligór 
skil, przedstawiciele władz poli 
tyczno-administracyjnych woje 
wództwa i Poznania oraz dy­
rektorzy zjednoczeń handlowo- 
usługowych. Spotkanie nrowa- 
dził przewodniczący Zarządu 
Wojewódzkiego ZMS w Poz­
naniu — Jerzy Lengowski.

Młodzi interesująco mówili 
o sprawach adaptacji zawodo­
wej, o kształceniu i dojrzewa 
niu kadr pracujących w handlu 
i usługach, o roli współzawod 
nictwa i konkursów, takich jak 
np. zdobywanie tytułu mistrza 
zawodu, Handlowego Znaku Ja 
kości oraz znaku jakości dla

Zmarł A. Onassis
W sobotę w jednym z naryskich 

szpitali zmaa-ł w wieku 69 lat zna­
ny grecki multimilioner, Arystote­
les Onassis. Przyczyną zgonu było 
bronchitowe zapalenie płuc.

A. Onassis urodził sie 15. 1. 1906 
roku w Smyrnie. W wieku 17 lat 
wyemigrował z Europy w poszuki­
waniu pracy do Argentyny. Pierw 
szego miliona dolarów „dorobił 
się’’ mając 25 lat. Początkowo pra­
cował w przemyśle tytoniowym, 
a następnie rozszerzył swe zainte­
resowania na marynarkę handlo­
wą, wydobycie ropy i linie lotni­
cze. Obecnie jego majątek szacuje 
się na 600 min dolarów.

Pogrzeb Onassisa odbędzie się w 
poniedziałek lub we wtorek na 
wyspie Skorpios. bedącei jego pry 
watną własnością. (PAP)

produkowanych wyrobów. Spo 
ro uwagi poświęcili działalnoś 
ci socjalno-bytowej, proble­
mom zaopatrzenia rynku z 
punktu widzenia młodego od 
biorcy, organizacji czasu pra 
cy (zwłaszcza wobec wolnych 
sobót) i czasu przeznaczonego 
na wypoczynek. Przedstawicie 
le zakładów pracy informowali 
o młodzieżowych patronatach i 
o aktualnie podejmowanych — 
w odpowiedzi na list I sekre­
tarza KC PZPR, Edwarda Gier 
ka i prezesa Rady Ministrów, 
Piotra Jaroszewicza — zobowią 
zaniach.

Odpowiadając na zapytania mło­
dych minister E. Sznajder powie 
dział m. in.: — Liczymy na was i 
liczymy się z wami. Organizacje 
młodzieżowe powinny nomagać w 
jak najbardziej prawidłowym wy- ' 
korzystywaniu materiałów i surow 
ców. w umacnianiu wzrastającego' 
autorytetu milionowej rzeszy pra 
cowników handlu i usług, w reali' 
zacji zadań wytyczonych uchwałą: 
Sekretariatu KC PZPR. Od waszej 
postawy również zależy klimat spo 
łeczno-gospodarczv naszego kraju.

Przed spotkaniem, które mi a 
ło atmosferę żywej, bezpośred­
niej rozmowy, goście zwiedzili 
mieszczącą się w poznańskim 
Pałacu Kultury Salę Tradycji 
Ruchu Młodzieżowego, (kos)

Skreślenie sacharyny 
w tabletkach

z obrotu aptecznego
Ministęrstwo Zdrowia 1 Opieki 

Społecznej uprzejmie powiadamia, 
że 25 bm. skreśla z obrotu aptecz­
nego sacharynę w tabletkach.

Jecjnocjześnie, jak to ma miejsce 
w innych krajach,, Ministerstwo 
Zdrowia1 i Opieki 1 Społecznej do­
puszczał sacharynę,do obrotu w 
sieci handlu spożywczego i zakła­
dach gastronomi,ćznych.

W okresie przejściowym 
czerwca 1975 r, sacharynę

do 30 
będzie

można nabywać w aptekach i skle 
pach spożywczych, a po tym ter­
minie wyłącznie w sieci handlo­
wej. (PAP)

Targi „Wiosna-75“
Dokończenie ze str. 1 

podezrs Targów, o 9 mim zł. I 
to jednak nile zaspokoi potrzeb.

Poważnym uzupełnieniem w 
tej grupie wyrobów jest pro- 
dr-fecja rzemiosła. Oferta spół­
dzielczości rzemieślniczej skła­
da sę z około 8 min wyrobów 
przygotowanych przez 5 500 
warsztatów, w 13 000 wzorów. 
Olbrzymie zróżnicowanie eks-. 
pozycji powoduje, że znajdują 
s:ę tu wyroby takie, które 
sprzedano już pierwszego dnia 
i są tafcie, których zapewne 
rzemieślnicy nfe zdołają sprze­
dać. I tutaj upatrywać można 
jeszcze sporych rezerw, właś­
nie dla branży 1001 drobiaz­
gów. Chodzi o to aby produk­
cja rzemieślnicza trafiała tam, 
gdzie przemysł kluczowy, 
spółdzielczy czy terenowy nie 
może zaspokoić potrzeb, (k)

Telefony: 600-41 łączy wszystkie działy. Dział łączności z czytel­
nikami 657 18 Sekretariat redaktora naczelnego 454-09. Zastępca 
red. naczelnego 657-18 Sekretarz redakcji 648-85 Dział mteisH 
659-39. Dział sportowy 648-45. Redakcja nocna 430-73 I 453-31. A 
Wydawca: Poznańskie Wydawnictwo Prasowe RSW „Prasa — Książka 
— Ruch" A Biuro Ogłoszeń: Grunwaldzka 19 60—782 Poznań, tel. 
659-16. Za treść i termin druku ogłoszeń redakcja nie odpowiada A 
Druk PZG im. M. Kasprzaka — Poznań.

Prenumerato: wpłaty na miesiąc (17 50 zł), 
kwartał (52 zl). półrocze (104 zł), rok (208 zł) 
od czytelników indywidualnych w kraju przyj­

muję urzędy pocztowe I listonosze do dnia 15 
każdego miesiąca poprzedzającego okres pre­
numeraty. Instytucje zamawiają prenumeratę 
w PUPiK RSW „Prasa — Książka - Ruch". A
Indeks nr 35029/35028
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Targi nWiosna-75“ Panorama XXX-lecia

Co włożymy oa siebie?
W trudnej sytuacji jest ko­

mentator targowy, mają­
cy ocenić ofertę przemy­

słu lekkiego na Targach Kra­
jowych „Wiosna-75”. Jest to 
kolekcja bardzo wielka i uro­
zmaicona, obejmująca tkaniny, 
odzież, dziewiarstwo, pończo- 
sznictwo, galanterię, wyroby 
skórzane. Łączna wartość tej 
oferty przekracza 39 miliardów 
złotych, to jest więcej niż po­
łowę wartości wszystkich to­
warów, kontraktowanych na 
obecnych Targach. Ocena ge­
neralna może też w wielu przy­
padkach nie pokrywać się z 
sytuacją, występującą w po­
szczególnych jej branżach.

Ponad 7 miliardów złotych 
to wartość oferty przemysłu 
odzieżowego. Jeżeli porówna­
my tę liczbę z danymi z roku 
ubiegłego, okaże silę, że jest 
ona o blisko jedną czwartą 
mniejsza niż na Targach „Wio- 
sna-74”. Handlowcy, po zapo­
znaniu się z propozycjami 
przemysłu wyliczają grupy 
asortymentowe, w których w 
związku z tym mogą wystąpić 
niedobory zaopatrzenia. Do­
tyczy to m. in. ubiorów dam­
skich i dziewczęcych, koszul 
męskich i chłopięcych, bieliz­
ny nocnej, ubiorów dziecięcych. 
Handel zgłosił w początkach 
roku dodatkowe zapotrzebowa­
nie na 1 min. sztuk - bluzek 
damskich i dziewczęcych, 
300 000 ubrań męskich oraz 1 
mlin szt. spodni męskich 
i chłopięcych. I tutaj przemysł 
nie pokryje zapotrzebowania.

Ideologia wilkołaków
Ten apel rozszedł się w 

RFN w dziesiątkach ty­
sięcy egzemplarzy: 

...Przed 30 laty jeszcze broni­
ła śię twierdza Breslau. W 30 
lat później federalny zarząd 
ziomkostwa „Schlesien” wzy­
wa was do przybycia na Zie­
lone Świątki do Essen. Tu 
chodzi o Niemcy. Dzisiaj jak 
niegdyś Śląsk jest częścią Nie­
miec. W Essen będziemy de­
monstrowali za Niemcami dla 
Śląska, za Śląskiem dla Nie- 
miec”.

Pod apelem podpisał się wo 
jujący neofaszysta i rewan- 
żysta Kraffto von Mentitz, pra 
wa ręka osławionego Herber­
ta Hupki. Tego samego, który 
w polakożerczej . gazetce 
„Gleawitz — Beuthen — Tar- 
nowitzer Heimatblatt” (co się 
tłumaczy: „Gliwicko — będziń 
sko — tarnogórska gazeta oj­
czyźniana”) oświadczył w 
imieniu swych odwetowych 
kompanów spod znaku 
CDU/CSU oraz NPD: „Pokój z 
komunistyczna Polską może 
być tylko zgniłym pokojem”.

Zatrutym słowem zadruko- 
wuje się papier, zatrute słowo 
rozlega się z mównic. W tych 
dniach przed monachijską pi­
wiarnią „Buergerbraeukeiler”, 
jednym z wielu w tym mieś­
cie lokali o wiadomych tra­
dycjach, wiecowali pod ochro­
ną silnych kordonów policji 
przedstawiciele różnych ugru­
powań skrajnej prawicy. Przy 
dźwiękach pruskiego- marsza 
wojskowego „Preussens Glo­
ria”, wśród szpalerów rąk 
podniesionych w hitlerowskim 
pozdrowieniu z samochodów 
wysiadali prominenci neona­
zistowskiej NPD, zmilitaryzo­
wanego „Stahlhelmu”, odwe­
towej „Aktion Oder—Neisse”, 
zimnowojennego „Deutscher 
Błock”, fanatycznej „Wiking 
—Jugend”. Sala szalała, ile­
kroć kolejny prowokator pro­
klamował z trybuny wieczną 
niezniszczalność „Wielkonie- 
mieckiej Rzeszy” w granicach 
od rzeki Mozy we Francji, aż 
po Kłajpedę w Litewskiej 
SRR. Punktem kulminacyj­
nym imprezy było wręczenie 
operetkowej „Europejskiej Na 
grody Wolności 75” honorowe 
mu prezesowi „Związku oby­
wateli amerykańskich niemiec 
kiego pochodzenia”. Austino­
wi J. Appowi, przybyłemu tu 
na uroczystość z USA.

To 30 rocznica wyzwolenia 
narodów spod jarzma faszyz­
mu tak zgalwanizcwała skraj 
ną prawicę w RFN. W wielu 
prowincjach zachodnioniemiec

Dlaczego się wytworzyła ta­
ka sytuacja? Źródła trudnoś­
ci upatrywać można w zmniej­
szaniu się uid®iahi przemysłu 
kluczowego w ogólnych dosta­
wach rynkowych na rzecz za­
kładów spółdzielczych i tere­
nowych.

Te „przymiarki” zaopatrzenia 
w odzież nie są jeszcze ostate­
czne. Przedstawiciele handlu i 
przemysłu spotkają się jeszcze, 
aby omówić możliwości zwięk­
szenia dostaw.

Pod względem wzorniczym 
kolekcja przemysłu odzieżowe­
go zyskuje uznanie kupują­
cych. Porównując z rokiem 
ubiegłym, doszukać się można 
dalszego postępu. Nowości sta­
nowią około 36 procent.

Wiele uwag napisanych wy­
żej można odnieść także do 
dziewiarstwa. Znów ładniejsze 
wzory, znów za małe ilości. 
Niedobory szacuje się na oko­
ło 19 min. sztuk. Trzeba tutaj 
jednak podkreślić operatyw­
ność działania przedstawicieli 
tego przemysłu. Już postano­
wiono, że w maju odbędzie się 
dodatkowa giełda, na której 
przemysł powie swoje ostatnie 
słowo, chyba bardziej dla han­
dlu przychylne.

W tej branży nowości stano­
wią 32 procent. Jest jednak 
uwaga, którą często powtarza­
ją handlowcy: obserwują oni 
zbyt dużo nowych propozycji 
wzorniczych, w porównaniu z 
nowościami surowcowymi i tech 
no logicznym i. A te przecież 
przede wszystkim stanowią o 

kiego państwa, na czele z Ba 
warią, ideologiczne wilkołaki 
śmiało, nazbyt śmiało, podno­
szą głowy. W Monachium, Re 
gensbungu i Recklinghausen 
pod pieczą oddziałów policji 
zapewnia się „demokratyczną 
swobodę wypowiedzi” tym, 
którzy od lat głoszą swoją 
obsesyjną nienawiść do kra­
jów socjalistycznych, swoje 
oszczerstwa i pogróżki, swoje 
wyzbyte wszelkiego realizmu 
historycznego roszczenia tery­
torialne.

Przewodniczący jawnie fa­
szystowskiej „Niemieckiej 
Unii Ludowej” — Frey, znany 
polskiej opinii publicznej prze 
de wszystkim jako wydawca 
organu odwetowców „Deutsche 
National Zeitung”, zorganizo­
wał ostatnio w Monachium 
spotkanie weteranów, szumnie 
nazwane „Kongresem Zjedno­
czenia Narodowego”. Prasa 
RFN wychwyciła w wystąpie­
niu Freya dwa główne mo­
menty. Ten, w którym określił 
on układy podpisane w 
Moskwie, Warszawie i Pradze 
jako „pozbawione wszelkiej 
ważności i mocy obowiązują­
cej tak dla nas, jak i dla na­
szych potomnych”. A na­
stępnie ten, w którym Frey 
przyłączył się do chóru chwal­
ców nowej, przyjacielskiej ko 
mity wy z Pekinem, aby tak 
oto podsumować wspólnotę 
metod i celów: „Mao ma 
rację — wszystko, co szkodzi 

Artystyczna Huta Szkła
Pod koniec ubiegłego roku uruchomiona została 
w Polanicy pierwsza w naszym kraju artystyczna 
mini-huta, podległa Hucie Szkła Gospodarczego 

„SUDETY" w Szczytnej Śląskiej.

Zbudowana w szybkim tempie, wyposażona jest w 
nowoczesne piece i agregaty. Wykorzystuje się 
jednak ręczną obróbkę szkła. Przygotowywać się 
tu będzie piękne okazy szkła, które staną się wi­

zytówką naszego przemysłu szklarskiego.
W nowej mini-hucie „Barbara" w Polanicy pow­
stawać będą krótkie serie wyrobów artystycznych 
(nie większe niż 500 sztuk), zaprojektowane przez 
grupę plastyków, głównie absolwentów wrocław­
skiej PWSSP. Kieruje nią znany już w świecie ar­
tysta plastyk - doskonały znawca szkła - Zbi­

gniew Horbowy. W tym roku polanicka huta 
artystyczna dostarczy około 200 modeli szkła.

Nowy zakład nie wpłynie na zanieczyszczenie ku­
rortu, jakim jest Polanica. Mini-huta nie dymi, po­
nieważ korzysta z dostaw gazu koksowniczego, nie 

zanieczyszcza także pobliskiej rzeki, 
Fot. — OAF
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użyteczności i atrakcyjności 
produktu tej branży.

Oferta obuwia na obecnych 
Targach przedstawia wartość 
14 270 000 złotych, jest to po­
nad 60 min. par obuwia skó­
rzanego, tekstylnego, z two­
rzyw sztucznych oraz obuwia 
gumowego i gumcwo-tckstyl- 
nego. Tutaj oferowane wielko­
ści przekraczają dość znacznie 
pod względem ilościowym i 
wartościowym propozycje u- 
biegłoroczne. Mimo to, hande? 
przewiduje, iż nadal nie za­
spokoi w pełni przyszłego po­
pytu.

Ale tutaj można dużo dobre­
go powiedzieć o wzorach. Ko- 
lekcja obejmuje nie tylko kra­
jowe, ale także adaptowane 
wzory włoskie i francuskie. 
Największym powodzeniem 
wśród handlowców cieszą się 
buty z atrakcyjnych materia­
łów skórzanych: skóry nappa, 
anilinowe, softy, obuwie ze 
skór kozich i tekstylne z 
atrakcyjnych tkanin. Niestety, 
handlowcy wskazują, że w tych 
n aj atrakcyjniejszych wzorach, 
oferowane dostawy zapewnią 
zaledwie trzecią część zapo­
trzebowania rynku.

Jak wiadomo, pertraktacje o 
towar nie skończą się na tym. 
Pomogą i dodatkowe produk­
cyjne zobowiązania załóg . i 
szczegółowe dopasowanie po­
daży db popytu, co zwykle od­
bywa się po Targach-

JAN KORZENIEWSKI 

naszemu wrogowi musi mieć 
nasze poparcie”.

W tym samym czasie w 
Recklinghausen na zlocie zwo­
łanym przez rewanżystowskie 
ugrupowanie, mianujące się 
„Związkiem Wygnańców i 
Uciekinierów”, przewodniczą­
cy CDU na Hesję — Dregger, 
w roku 30-Jęcia rozgromienia 
Trzeciej Rzeszy oświadczył w 
imieniu jej pogrobowców: 
„Rzesza nie przestała istnieć, 
Berlin był i jest stolicą”. W 
tychże dniach Dreggerowi za­
wtórowali w identycznym du­
chu trzej komilitoni z szere­
gów CDU — deputowani do 
Bundestagu Hupka i Windelen 
oraz przewodniczący CDU na 
Nadrenię — Westfalię, Kocp- 
pler. !

Wiemy nie od dziś, w ja­
kich sferach w RFN znajdują 
oparcie i poparcie ludzie, dla 
których 30 rocznica zwy­
cięstwa nad hitleryzmem jest 
rocznicą „największej katastro 
fy w dziejach Europy”. Nie po 
raz pierwszy też mamy możli­
wość przekonać się. że każda 
kolejna kampania niena­
wiści w szeregach brunatnych 
wilkołaków wywołuje mobili­
zację sił na lewicy, czujny i 
ostry protest sił postępu. Od­
powiedzią na butne wiece 
zicmkowskie stały się demon­
stracje uliczne, m. in. w Mo­
nachium, organizowane przez 
antyfaszystów.

ANATOL WERESZCZAK

Przemyślana improwizacja
ROZMOWA Z ANDRZEJEM WITUSKIM — I WICEPREZYDENTEM 

POZNANIA, PRZEWODNICZĄCYM KOMITETU ORGANIZACYJNEGO 
POZNAŃSKIEJ „PANORAMY XXX-LECIA”.

pan sądzi o samej idei
-8 »Pa^oramy XXX-lecia”?

** Każda konfrontacja, w 
tym wypadku dokonań kultu­
ralnych poszczególnych woje- 
wództw z wymaganiami od­
biorców warszawskich, kryje 
w sobie, obok wielu korzyści, 
także pewne niebezpieczeń­
stwa. Może ona bowiem uwy­
puklić dystans dzielący ośrod­
ki terenowe od osiągnięć sto­
łecznych?

— Pomysł zorganizowania 
„Panoramy” uważam za kapi­
talny, nawet jeśli istotnie nie­
sie on z sobą pewne ryzyko, wy 
nikające z faktu, że konfronta 
cja następuje w mieście, któ­
rego standard kultury arty­
stycznej, a tym samym wyma 
gania tamtejszej publiczności 
są bardzo wysokie. Istnieje 
zresztą jeszcze jedno, jak pan 
puwiedział, n ieb ezipieczeństwo, 
polegające na tym, że kalejdo 
skop propozycji i wrażeń, ja­
kich dostarczają kolejne pano 
ramy wojewódzkie, może wy­
wołać u publiczności warszaw 
skiej pewien przesyt i zobojęt 
atonie, przez które przebić się 
mogą jedynie nieprzeciętne zja 
wiska artystyczne. Ale to jest 
właśnie dodatkowa szansa i 
bodziec.

— Czy gospodarze „Panora­
my” — myślę o instytucjach 
warszawskich — sugerują w 
jakiś sposób to. co chcieliby u 
siebie zobaczyć?

— Nie — i uważam to za 
duży walor całego przedsię­
wzięcia, że poszczególnym 
ośrodkom wojewódzkim pozo­
stawia się pełną swobodę w 
doborze własnych propozycji 
kulturalnych. Dzięki temu też 
„Panorama” stwarza szansę 
pokazania ludzi i spraw, które 
w świecie profesjonalnym nig­
dy by się nie znalazły. Myślę o 
ruchu amatorskim, o naszych 
twórcach Judowych, o zjawi­
skach z pogranicza gospodarki 
i kultury. I jeszcze jedno. Uwa 
żarn za bardzo dżentelmeńskie 
postawienie sprawy, że rów­
nież Warszawa będzie prezen­
tować swoją panoramę w po- 
szcz ególn ych wo j e wództwach, 
co stworzy ith mieszkańcom 
szansę porównania tego, co 
mają u siebie z najwybitniej­
szymi osiągnięciami kultural­
nymi i artystycznymi stolicy 
kraju.

— Jakimi kryteriami kiero­
wał się zespół odpowiedzialny 
za przygotowanie programu 
imprezy pod nazwą „Poznań w 
Panoramie XXX-lecia”?

Od roku 1973 mamy, przy­
gotowany z inspiracji woje­
wódzkiej instancji partyjnej i 
orzez nią zatwierdzony — pro 
gram rozwoju kultury do roku 
1990. Opracowany on został 

przez sztab ekspertów i dzia­
łaczy w oparciu o wszechstron 
ną ocenę zjawisk i dziedzin, 
które się na tę kulturę składa­
ją. Dlatego przygotowując wiel 
kopolską prezentację dla „Pa­
noramy”, staraliśmy się utrzy­
mać wytyczone w tym progra­
mie kierunki. Najważniejsze z 
nich, to między innymi muzy­
ka, plastyka, teatry i edukacja 
kulturalna młodego społeczeń­
stwa.

— Jaki był tryb budowy sa­
mego programu?

— Korzystaliśmy z pomocy 
konsultantów z różnych środo­
wisk twórczych. Chodziło o na 
danie naszej „Panoramie” wy­
razistej dramaturgii. Przewi­
dziano okres wprowadzający, 
przed oficjalnym otwarciem 
„Panoramy”, pozwalający na 
szerszą prezentację kilku cie­
kawych wystaw poznańskich. 
Podstawowym kanonem drama 
turgii naszej „Panoramy” jest 
przekazanie w krótkim, bo 
siedmiodniowym przedziale 
czasu tego, co najlepsze, z wy­
eksponowaniem każdego dnia 
tzw. akcentu wieczoru. Na 
przykład pierwszego dnia bę­
dzie to koncert naszych filhar­
moników, z udziałem chórów 
Stuligrosza i UAM — w sali 
Filharmonii Narodowej, nato­
miast „gwoździem” ostatniego 
wieczoru będzie spektakl Pol­
skiego Teatru Tańca.

— Czy przy składaniu pro­
gramu panowała pełna zgod­
ność opinii?

— Bynajmniej, zresztą w 
wypadku zjawisk artystycz­
nych jest to chyba niemożli­
we. Różne były propozycje i 
zdania. Przykładem niech bę­
dzie spór o ekspozycję pożnań 

Poznań w Panoramie XXX-lecia

Kalendarium
Poniedziałek, 17 marca

- otwarcie wystawy „Plastyka poznańska - aktualne 
tendencje” oraz wystawy „Pięć wieków sztuki lutni­
czej";

— koncert filharmonii Poznańskiej, chóru Stuligrosza
i chóru UAM;

— koncert Estrady Poznańskiej.
Wtorek, 18 marca

— otwarcie wystawy Jacka Malczewskiego oraz zbiorów 
Biblioteki Kórnickiej;

— cykl imprez „Pro Sinfoniki";
— występy chóru Kurczewskiego;
— Opera poznańska — spektakl „Giocandy”;
— koncerty Estrady Poznańskiej.

Środa, 19 marca
— otwarcie wystawy „Postępowe i rewolucyjne trady­

cje Wielkopolski";
— imprezy studenckie;
— otwarcie wystawy instrumentów ludowych;
— koncerty Estrady Poznańskiej.

Czwartek, 20 marca
— przedstawienia Poznańskiego Teatru Lalki i Aktora;
— koncert zespołu „Wielkopolska";
— Teatr im. W. Bogusławskiego w Kaliszu - spektakl „Ku­

busia Fatalisty”;
— koncerty Estrady Poznańskiej.

Piątek, 21 marca
— przedstawienia Poznańskiego Teatru Lalki i Aktora;
— Teatr Polski — spektakl „Makbeta";
— koncerty Estrady Poznańskiej;
— koncert Collegium Musicorum Posnaniensium;
— imprezy studenckie (m. in. występ Teatru Ósmego 

Dnia).
Sobota, 22 marca

— przedstawienia Poznańskiego Teatru Lalki i Aktora;
— imprezy studenckie (m. in. występ Teatru Ósmego 

Dnia);
— Teatr Nowy — spektakl „Opery za trzy grosze”;
— koncerty Estrady Poznańskiej;*
— koncert estradowy Domu Kultury Zagłębia Koniń­

skiego.
Niedziela, 23 marca

— „Wieczór baletów polskich”;
— koncerty Estrady Poznańskiej.

W czasie trwania „Panoramy" czynne będą w Warszawie wy­
stawy: „Skarby Muzeum Archeologicznego w Poznaniu", ma­
larstwa Edmunda Lubawskiego, twórczości Zygmunta Warczy- 
głowy, wystawa „Wielkopolskie plenery wikliniarskie", wysta-. 
wy dorobku edytorskiego Wydawnictwa Poznańskiego oraz do­
robku wielkopolskiego księgarstwa. Prowadzona będzie także 
sprzedaż prac artystów ludowych Wielkopolski, (bran)

skiego Muzeum Narodowego: 
czy pokazać Jacka Malczew­
skiego, wybitnego malarza, ale 
krakowianina przecież z po­
chodzenia, czy też któregoś z 
poznańskich maląrzy, liczących 
się na rynku artystycznym. 
Musieliśmy także uwzględniać 
ograniczenia organizacyjne. 
Dość powiedzieć, że w czasie 
jednego z dni „Panoramy” 
przebywać będzie w Warsza­
wie 650 ludzi z Poznania. Stwa 
rza to określone kłopoty, które 
rozwiązuje nasze biuro „Pano­
ramy” w Warszawie; jego se­
kretarzem jest dyrektor Wy­
działu Kultury i Sztuki Urzę­
du Wojewódzkiego.

— Od kilku dni czynne są 
w Warszawie niektóre nasze 
wystawy. Jak są one przyjmo­
wane?

— Bardzo żywo i przez licz­
ną publiczność. Również zain­
teresowanie następnymi impre 
zami jest bardzo duże. Na nie­
które z nich — jak występ ba­
letu Conrada Drzewieckiego 
czy naszej Filharmonii bilety 
rozeszły się bardzo szybko. Nie 
brak także innych dowodów 
życzliwości, z jaką przyjmowa 
ni jesteśmy w Warszawie. Jest 
to życzliwość, która zobowią­
zuje. Postaramy się, by nasze 
zespoły, teatry, nasza sztuka 
znalazły uznanie jako przejaw 
aktywności kulturalnej jedne­
go z najprężniej rozwijających 
się ośrodków w kraju. Dlatego 
— mówiąc pół żartem — nie 
bardzo przejmujemy się przy­
padkiem, który zrządził, że w 
„Panoramie XXX-lecia" wystę 
pujemy jako trzynaste z kolei 
województwo. Liczymy raczej 
na twórców poznańskiej „Pano 
ramy” i naszą organizację, w 
myśl zasady, że imorowizacja 
jest dobra, jeśli jest przemy­
ślana. i

Rozmawiał:
KAZIMIERZ 

MARCINKOWSKI



W fabryce domów

Niedzielny przegląd
W laboratorium 

runął sufitr fsww
Nieczynne.
KABARET „TEY” — g. 18, 21 

„Dizlus — Ursus — Super Star”.

KDF MUZA — g. 10, 12, 14, 16 
„Złota wdówka” (fr. 18 1.), g. 18, 
20.15 „Johny poszedł na wojnę” 
(USA 18 1.).

KDF PAŁACOWE — nieczynne.
APOLLO — g. 13, 16.15 19.45

„Ziemia obiecana” (poi. 15 1.).
BAŁTYK _ g. 10, 12.30, 15, 17.30, 

20.30 „Pierwsza spokojna noc” 
(fr.-wł. 18 1.).

GONG — g. 10, 12, 16, 18, 20 
„Czyste ręce” (fr.-rum. 15 1.).

GRUNWALD — g. 17, 19.30 „Mor­
derca jest w domu” (węg. 15 1.).

GWIAZDA — g. 10, 12, 14, 16 
„Gdzie jest jubilat” (węg. 15 IJ, 
g. 18, 20 „O wpół jedenastej wie­
czór latem” (USA 15 1.).

KOSMOS — g. 17.30, 20 „Księż­
niczka Czardasza” (węg. b.o.).

MALTA — g. 16, 19 „Potop” I cz. 
(poi. b.o.).

MINIATURKA — nieczynne. .
OLIMPIA — g. 10, 12.30, 15, 17.30 

„Porozmawiajmy o kobietach” 
(USA 18 1.).

OSIEDLE — g. 16, 19 „Sybiracz­
ka” (radź. b.o.).

PANCERNIAK — g. 17, 19.30
„Tajemniczy blondyn w czarnym 
bu^ie” (fr. 15 1.).

PRZYJAŹŃ — nieczynne.
RIALTO — g. 10, 12, 14, 16, 18, 

20 „Linia” (poi. 15 1.),
RUSAŁKA (Swarzędz) — nieczyn 

ne.
SCALA — g. 15.45, 18 , 20.15 „Ło­

buz” (fr. 15 1.).
TĘCZA — g. 15.15 „Nie ma róży 

bez ognia” (poi. 15 1.), g. 17, 19.30 
seanse zamknięte.

WARTA — g. 10, 14 „Podwodna 
odyseja” (kanad. b.o.), g. 12, 16,18 
„Orzeł i reszka” (nol. 15 1.), g. 20 
„Wahadło” (USA 18 1.).

WCZASOWICZ (Puszczykowo) — 
nieczynne.

WILDA _ g. in, 12,30, 15.30, 18, 
20.15 „Człowiek w dziczy” (USA 15 
1.).

WRZOS (Luboń i Mosina) — nie­
czynne.

FOTOPLASTIKON — g. 13—18 
„Londyn” cz. III

OGRÓD ZOOLOGICZNY — ul. 
Zwierzyniecka — g. 9—13; ul. 
Krańcowa g. 10—17.

SZPITALE: interna, chirurgia, 
okulistyka, neurologia — ul. Wal­
ki Młodych 7: laryngologia — ul. 
Przybyszewskiego 49; psychiatria 
— ul. Szpitalna 29/33.

Pogotowie Ratunkowe dla m. 
Poznania, ul. Chełmońskiego 20 
— tel. 66-00-66; nagłe zachoro­
wania i porady lekarskie — tel. 
63-735; wypadki uliczne i w miej­
scach publicznych — tel. 999.

Centralny Ośrodek Informacji 
Poznańskiej Służby Zdrowia (al. 
Marcinkowskiego 21) — tel. 989 g. 
7—22.

Telefon Zaufania — 988 czynny 
całą dobę (dyżuruje lekarz psy­
chiatra).

Porady prawne z zakresu służ­
by zdrowia, spraw rentowych i 
prawa rodzinnego — tel. 980.

Miejska Lecznica dla Zwierząt 
(ul. Grunwaldzka 248), tel. 983 
g. 9—21 (w nocy nagłe wypadki).

Apteki tylko dyżury nocne: 
Dąbrowskiego 140. Dzierżyńskiego 
349. Głogowska 107/109. Główna 5J, 
Mickiewicza 22. Mazowiecka 12, 
Kórnicka 24, Słowirńska, Staro- 
łecka 18. al. Marcinkowskiego 11 
(całą dobę).

PROGRAM I: 8.10 Mel. naszych 
przyjaciół; 8.35 Przeboje srebrne­
go ekranu; 9.05 Muzyka; 9.25 Słyń 
ne zespoły ludowe; 10.08 Tańce z 
różnych epok; 10.30 „Romeo, Ju­
lia i mrok” — fragm. pow. J. 
Otcenaska; 10.40 Jazzowa arysto­
kracja ery swingu; 11 „Górnik” 
— ekspres muzyczny; 11.18 Nie 
tylko dla kierowców; 11.30 Łódź 
na muzycznej antenie; 12.25 Łódź 
na muzycznej antenie; 12.40 Kon­
cert życzeń; 13 Muzyka ludowa; 
13.15 Alfabet Polski — Wielkopol 
ska; 13.30 Estrada Młodych; 14 
Wieś tańczy i śpiewa; 14.35 Z kom 
pozytorskiej teki M. Theodoraki- 
sa; 15.10 Konc. symf.; 15.35 Ze­
spół Rozrywkowy Rozgł. Katowic 
kiej; 16.10 Propozycje do „Listy 
przebojów”; 16.35 Dźw. pocztówki 
z Helsinek; 17 Radiokurier; 17.20 
„W studium na Narbutta”; 18 
Muzyka i Aktualności; 18.30 Prze­
boje non stop” 19.15 Gwiazdy poi 
skich estrad; 19.45 Społem dla 
■wspólnego dobra; 20 Naukowcy — 
rolnikom; 20.15 Płytoteka; 20.50 
Kronika sportowa; 21 Czy znasz 
swoje prawo? Kodeks Pracy — 
Rozwiązanie umowy o pracę bez 
wypowiedzenia; 21.15 „Qui Pro 
Quo”; 21.40 Rytmy lat 70-tych; 
22.15 Muzyka Indii; 22.35 Wieczór 
z balladą; 23.10 Muzyka na estra­
dach świata.

WIADOMOŚCI: 0.01, 1. 2, 3, 4, 
5, 6. 7. 8, 9, 10, 12.05, 15, R, 19, 
22. 23.

PROGRAM II: 7.45 Zespół B. 
Hardego; 8.35 My 75 — aud. Stu­
dia Młodych; 8.45 Muzyka ludowa; 
9 Dla kl. V—VI (wychowanie mu 
zyczne); 9.25 Opolskie propozycje 
muzyczne; 9.40 Tu Radio Moskwa; 
10 „W sanatorium” — opow. B. 
Dziekan; 10.20 Chór Polskiego Ra­
dia; 10.40 Alfabet Polski — Wiel­
kopolska; 11 Dla kl. VIII (historia): 
„Akcja N” — słuch, dokum. H. 
Auderskiej; 11.20 Muzyka poważ­
na; 11.35 Porady praktyczne dla 
kobiet; 11.45 Od Tatr do Bałtyku; 
12.20 — Alfabet Polski; 12.30 Czas 
dobrych gospodarzy; 13 Magazyn
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Na zdjęciu: Czesław Andrzejewski, który 22 lata pracuje w za­
wodzie mechanika (z prawej) i Ryszard Kaczmarek — sprawdza­
ją działanie betoniarki. Ten ostatni, młody pracownik kombina­
tu, za rok otrzyma tytuł technika. Obecnie kończy V klasę wie­
czorowego Technikum Mechaniczno-Elektrycznego na Dębcu.

s Fot. — H. Kemza

Niedziela rano. Na terenie 
Poznańskiego Kombinatu Bu­
dowlanego w Suchym Lesie 
panuje cisza. Dopiero, kiedy 
wchodzimy do głównej hali 
produkcyjnej przekonujemy 
się, że nie dla wszystkich pra­
cowników fabryki domów, nie 
dzieła jest dniem wypoczyn­
ku.

Miejsce ludzi, którzy bez­
pośrednio są zatrudnieni 
przy produkcji elementów 
prefabrykowanych, zajęły 
wczoraj brygady konser­
watorskie i remontowe. Doko 
nywały one przeglądu wszy­
stkich maszyn i urządzeń, a 
w razie potrzeby usuwały 
drobne usterki. W wydziale 
betonowni zastaliśmy przy 
oracy brygadzistę zespołu me 
?haników — Czesława Andrze 
newskiego. Sprawdzał właśnie 
wraz z Ryszardem Kaczmar­

Nowy żłobek 
na Winogradach

Dzisiaj mamy po raz pierw­
szy przyprowadzą swoje po­
ciechy do nowego żłobka na 
Osiedlu Wielkiego Październi­
ka. Na maluchów czekają ja­
sne, przestronne sale, z bajecz 
nie kolorowymi) firankami j za 
bawkami, sypialnie i łazienki 
rozmiarami swych urządzeń do 
pasowane do wieku dzieci.

Otwarcie nowego żłobka na 
Starym Mieście, nie załatwia 
wszystkich w tym względzie 
zaległości. Potrzeb bowiem ciąg 
le jest jeszcze wiele, szczegół 
nie na 37-tysięcznym osiedlu 
Winogrady.

W nowym żłobku, położonym 
ku zadowoleniu rodziców w 
sąsiedztwie przedszkola; wy­
chowywać się będzie około 90 
dzieci. Każda z grup wieko­
wych ma odpowiednio przygo 
towane pomieszczenia, Bezpo­
średnio do nich przylegają 
szatnie. Żłobek ma też odpo­
wiednie zaplecze: kuchnię, prał 
nię, prasowalnię, szwalnię, ma 
gazyny, pomieszczenie dla per 
sonelu oraz gabinet lekarski.

Na małych wychowanków 
czeka pełen serca personel.

(len)

OIRT-u — Nowości naukowe kra 
jów socjalistycznych; 13.20 Muzy­
ka; 13.35 „Awans” — fragm. pow. 
E. Redlińskiego; 14 Więcej, lepiej, 
taniej; 14.15 Alfabet Polski — Wiel 
kopolska; 14.35 Muzyka operowa; 
15 Program dla dziewcząt i chłop­
ców; 15.40 Muzyka ludowa; 16 Nau 
ka praktyce _ Szkło refleksyjne; 
17.20 Antena młodych; 17.50 Radio- 
espress; 17.55 Poznański konc. ży­
czeń; 18.40 Alfabet Polski — Wiel­
kopolska; 19 Utwory Franciszka 
Liliusa; 19.15 Lekcja j. rosyjskie­
go; 19.30 Wiersze Maksyma Ryl­
skiego; 19.40 Koncert symf. z na­
grań Orkiestry FR i TV w Krako­
wie; 21.28 Sygnał stacji i omówie­
nie programu; 21.55 Teatr PR — 
Studio Współczesne — Cykl: Auto­
rzy naszych słuchowisk „Dzień 
orderu” — słuch. S. Grochowiaka; 
22.35 Johannes Brahms: Kwartet 
fortepianowy A-dur; 23.40 Jazz.

WIADOMOŚCI: 4.30, 5.30, 6.30,
7.30, 8.30, 11.30, 13.30, 18.30, 21.30,
23.30.

PROGRAM WŁASNY: 16.15 Pro­
gram stereofoniczny; 19.40 Ogólno 
polski program stereofoniczny.

PROGRAM HI: 8.05 Kiermasz 
płyt; 8.30 Co kto lubi; „Noc bez 
brzasku” — pow.; 9.10 „Poniedzia- 
łek’* zespołu Bergendi; 9.30 Nasz 

kiem działanie jednej z beto­
niarek.

W hali raz po raz puszczano 
w ruch maszyny, aby przeko­
nać się, czy działają bez zarzu 
tu. Przeglądem zajmowały się 
tutaj także brygady mechani­
ków Stanisława Łaty i Stani­
sława Jasiaka. Ludzie z pier­
wszego zespołu przeprowadza 
li konserwację tzw. linii poto­
kowej, z drugiej — form ba­
teryjnych.

W hali spotkaliśmy także 
brygadę Władysława Tondra, 
która zajęta była przeglądem' 
sterujących urządzeń elektry­
cznych. Od ich bezawaryjnego 
działania zależy ciągłość pro­
dukcji.

Wśród pracowników Kombi 
natu przebywał również Ana­
tol Michiejew, radziecki spe­
cjalista. Czuwał on wczoraj 
nad przeglądem, bowiem znaj­
dujące się w fabryce domów 
maszyny sprowadzone są ze 
Związku Radzieckiego. Kilku­
osobowa ekipa fachowców z 
Kraju Rad przebywa w Su­
chym Lesie od chwili rozpo­
częcia montażu urządzeń i 
maszyn.

Oprowadzając nas po hali 
Mirosław Rogalski, odpowie­
dzialny za utrzymanie ruchu 
w produkcji, powiedział, że 
niedzielne przeglądy pozwala­
ją na uniknięcie w ciągu ty­
godnia przykrych niespodzia­
nek. Wszystko bowiem to, co 
ewentualnie mogłoby spowodo 
wać wstrzymanie produkcji, 
wykrywa się w zasadzie właś 
nie w niedzielę i oczywiście 
usuwa. Dzięki temu istnieje 
większa gwarancja, że ci, 
którzy rozpoczną pracę dzisiaj 
rano i w dniach następnych 
— będą mogli bez przerw wy 
twarzać elementy prefabryko 
wane. A pierwsze osiedle z 
wielkich płyt produkowanych 
w Suchym Lesie budowane 
jest już przy ul. Sochaczew- 
skiej. (an)

Dyżury radnych
Dzisiaj w godz. 15 — 17, w dziel­

nicowych korni tiatach FJN, pełnią 
dyżtnry następujący radni Rady 
NaTodowej m. Poznania:

— Stare Miasto: Tadeusz Bekas,
— Nowe Miasto: Jolanta Bana­

szak,
— Grunwald: Anna Balcerek,
— Jeżvóe: Edward Dębowski, 
— Wilda: Władysław Feliszkow- 

ski. (—) 

rok 75; 9.45 Sonaty Domenica Scar­
lattiego; 9.55 W roli głównej Cleo 
Laine; 10.35 Debiutanckie nagrania 
A. Rosiewicza; 10.50 „Koniokrady” 
— pow.; 11.00 Pytania i odpowie­
dzi — grupy Focus; 11.20 Życie 
rodzinne — mag.; 11.50 „Black 
birds of the Paradise”; 12.25 Za kie 
równicą; 13 Dzień jak co dzień — 
mag.; 14.30 „Kołobrzeg 45”; 15.10 
Carols Guerra — multiintrumen- 
talista z Wenezueli; 15.30 Odpowie­
dzi z różnych szuflad; 15.45 Nowa 
płyta Milesa Davisa; 16.15 Pod da­
chami Paryża; 16.45 Nasz rok 75; 
17.05 „Noc bez brzasku” -- pow.; 
17.15 Kiermasz płyt; 17.40 Żubry pa 
na Aleksandra i kwiaty pana dok­
tora — rep.; 18 Muzykobranie; 18.30 
Polityka dla wszystkich; 18.45 Mu­
zyka filmowa J. Maksymiuka; 19 
„Lampart” pow.; 19.35 Muzyczna 
poczta UKF; 20.15 Gra Studio Jaz­
zowe PR; 20.25 Nie czytaliście — to 
posłuchajcie; 20.45 60 minut na go 
dzinę; 21.45 „Idomenco, król Kre­
ty’’ — opera tygodnia; 22.08 Gwia­
zda siedmiu wieczorów _ Shirley 
Bassey; 22.15 Trzy kwadranse jaz­
zu; 23 Nowe tomiki poetyckie; 
23.C5 Siedem łatwych utworów; 
23.35 Gra Zesp. J. Bruce’a; 23.50 
Gra i śpiewa zespół Dżamble.

WIADOMOŚCI; 5, 6, 7, 8, 10.30, 
12.05, 15, 17, 19.30, 22.

Oddział Językoznawstwa Stosowanego Uniwersytetu im. 
A. Mickiewicza w Poznaniu mieści się przy ul. Matejki 48. 
Tam też miało miejsce wydarzenie, które winno skłonić 
władze uczelni do wnikliwej jego analizy.
Kilkanaście dni temu, o godz. 

15 skończyły się zajęcia w la 
boratorium nauki języków ob­
cych. Dwie godziny później na 
stąpiło w nim oberwanie su-

irMerino“
zawsze z gustem

„Meriino” potrafi zawsze za 
oferować klientom najelegant­
sze i najmodniejsze w danym 
sezonie tkaniny. Musi zresztą 
wywiązywać się nie tylko ze 
swoich zadań wobec klientów, 
ale spełniać też liczne funkcje 
o charakterze sondażu opinii 
i gustów. Jest to bowiem sklep 
branżowy przemysłu wełniane 
go, administrowany przez Za 
kłady Przemysłu Wełnianego 
„Fresco” w Zgierzu. Stąd m. 
in. w sklepie znaleźć można 
najnowsze tkaniny, pochodzące 
z tzw. serii informacyjnych.

Skleo ten ma najwyższe obro 
ty spośród wszystkich sklepów 
branżowych w Polsce. Otrzy­
mał liczne nagrody i dyplomy 
m. in. medal Handlowego Zna 
ku Jakości przyznany w roku 
1972.

W tych dniach mija właśnie 
15 lat od kiedy sklep „Merino” 
wprowadził się do swoich po 
mieszczeń przy placu Wolnoś 
ci. Z tej okazji zasłużonych pra 
cewników wyróżniono Honoro 
wą Odznaką Miasta Poznania 
i Zasłużonego Pracownika 
Handlu, (map)

Zgubiono lekarstwo
11 bm. w godz. 10—11 zgubiono na 

tereny Poznania białą papierową 
torebkę o wymiarach 6,5 x 5 cm 
oznaczoną pieczątką Apteki nr 2 
w Poznaniu ul. Mickiewicza, z opi­
sem zawartości „Atropinum Surfu- 
ricum”, w której znajdowało się 
lekarstwo w postaci białego pro­
szku. Niewłaściwe użycie tego le­
karstwa może być niebezpieczne 
dla zdrowia ludzkiego. Znalazcę 
pros-i się o skontaktowanie esobi- 
ste lub telefoniczne z Kor^Jnda 
Dzielnicową MO Poznań — Stare 
Miasto telefon 412-777. (na)

INO.SZĄ
Sobota i niedziela minęły w Po­

znaniu stosunkowo spokojnie; za­
notowano tylko trzy niezbyt groź­
ne wypadki drogowe:

• Na ul. Roosevelta „Fiat 125’’ 
zajechał drogę „Warszawie”. W wy 
niku zderzenia obrażeń doznała 
pasażerka „Fiata”; odwieziono ją 
do szpitala.

• Przy ul. Brzask z nieustalo­
nych przyczyn furgonetka „Żuk” 
zjechała na lewą stronę jezdni 1 
uderzyła w słup latarni, kierowca 
samochodu oraz przechodząca ko­
bieta, doznali niegroźnych obra­
żeń: po opatrunku zwolniono obo 
je do domu.

• W niedzielę rano na ul. Hawe 
lańskiej kierowca „Warszawy”, 
na skutek przekroczenia bezpiecz­
nej szybkości, stracił panowanie 
1 uderzył w drzewo. Pasażer z ra­
nami głowy i klatki piersiowej od 
wieziony został do szpitala.

Tragiczne żniwo zebrała minio­
na sobota na drogach Wielkopol­
ski.

• W Pawłowie (pow. Ostrów) 
dziewięcioletni Leszek D. wybiegł 
zza stojącego autobusu pod koła 
nadjeżdżającej ciężarówki. Chło­
piec zmarł w drodze do szpitala.

• Z pociągu na trasie między 
Głuchowcem i Mokrzem wypadł 
Edward D. (lat 24). Młody człowiek 
poniósł śmierć na miejscu, (tt)

( TELEWIIJA )
PROGRAM I: 12.45 — TTR — 

Wskazówki metodyczne, 1. 7; 13.25 
— TTR — Matematyka, 1. 18 — 
Oś liczbowa — działania cz. II; 
15.55 — NURT — Nauki politycz­
ne — Zabezpieczenie społeczne i 
jego formy; 16.30 — Dziennik (ko­
lor); 16.40 — Dla dzieci — Zwierzy­
niec (kolor); 17.30 — Echo stadio­
nu; 17.55 — Wieczór Poznania i Te 
leskop; 18.45 — Szare na złote — 
Mam pomysł (kolor); 19.15 — Re­
klama (kolor); 19.20 — Dobranoc i 
Dziennik (kolor); 20.20 — Teatr 
Telewizji — scena współczesna — 
Józef Michalski „Gra nń jednego” 
reż. Daniel Bargiełowśki; 21.30 — 
Ekran i życie; 22.30 —i Dziennik 
(kolor); 22.45 — Oferty.

PROGRAM II: 17.25 — Program II 
proponuje; 17.35 — Za kierownicą 
— mag. motoryzacyjny; 18.05 — 
Wszystkiego po trochu — program 
rozrywkowy TV NRD (kolor); 19.20 
— Dobranoc i Dziennik (kolor); 
20.20 — Transmisja z międzypań­
stwowego meczu w hokeju na lo­
dzie Polska — CSRS II; 21.40 — 24 
godziny (kolor); 21.50 •- „Obce 
twarze’’ film fab. prod. węgier­
skiej; 23.15 — NURT — Nauki po­
lityczne. 

fitu, a konkretnie niezbyt so­
lidnie — jak się wkrótce oka­
zało — zamocowanej nań kon 
strukcji z płytek dźwiękochłon 
nych. Wskutek tego zniszcze­
niu uległa część sprzętu, ka­
bin i pulpitu sterowniczego. 
Doprawdy szczęśliwy to zbieg 
okoliczności, że w tym czasie 
w sali nie było studentów.

Z konieczności zatem natych 
miast zawieszono w laborato­
rium lektoraty i wykłady ję­
zyków: chińskiego, fińskiego, 
japońskiego, niemieckiego oraz 
polskiego i rosyjskiego dla 
cudzoziemców, prowadzone 
obecnie w zastępczych po­
mieszczeniach, które nie za­
wsze łatwo uzyskać. Zmiany 
te przysparzają więc dużo nie 
tylko organizacyjnych trud­
ności i dlatego też niejako na­
kazem chwili jest możliwie 
szybki remont laboratorium. 
Tymczasem w tym względzie 
nie podjęto dotychczas obowią 
zującej decyzji. Osuwającą się 
konstrukcję jedynie zgoła pro 
wizorycznie podparto belką, 
stawiając ją na stole i krześle, 
czego byliśmy przypadkowymi 
świadkami. Odwiedziliśmy bo 
wiem Oddział Językoznawstwa 
Stosowanego, aby dokładnie 
obejrzeć sposób zamocowania 
płytek dźwiękochłonnych, ma 
jących na celu wytłumienie 
laboratorium. Bynajmniej nie 
taimy, że wprawił on nas w 
niemałe zdziwienie. Jak bo­
wiem ciężką przecież konstruk 
cję, wykonaną przed kilku la­
ty, mogły dłużej utrzymywać 
tych rozmiarów dybie, listwy, 
czopy, a nawet gwoździe? Pro 
wadząca wówczas prace bry­
gada remontowa widać niezbyt 
solidnie i sumiennie wywiąza­
ła się z podjętych zadań, skoro 
w efekcie wszystko runęło.

(Pik)

tusie
Mimo niezbyt sprzyjającej, zimnej i wietrznej aury — 

niedzielne spotkanie na GIEŁDZIE SAMOCHODOWEJ przy 
ul. Jerzego w Poznaniu, zaliczyć można pod względem frek­
wencji do jednego z rekordowych. Widzieliśmy także sporo 
wozów z województw: katowickiego, koszalińskiego, szcze­
cińskiego, warszawskiego i zielonogórskiego. A oto aktual­
ne notowania.

„Syrena”. Od „103” (rocznik 1965) cena 23 000 zł, „104” (70- 
71) 45 000 — 50 000, do „105” (1974) — 65 000 zł.

„Warszawa” Starsze wozy (roczniki 1961, 62, 65) w cenach 
— odpowiednio — 33 i 70 000 zł. „223”— 68 000 i „224” —• 
65 000 zł.

„Fiatów” 125p stos-unkowo niewiele. Roczniki 69—71: 88 do 
100 008 zł. 1972 — 135 000 zł.

„Skody”. 100 S — 123 000 (1973), 125 000 (1972) i 140 000 
(1973). „Octavie” — 43 Q00 (1958) i 47 000 (1961).

„Moskwicze”. Roczniki 1967—73 w cenach od 80 do 120 tys.
„Trabanty” nadal w cenie. 52 000 (rocznik 1969) oraz 

68 000 (1972). Podobnie „Zastavy”: 63, 65, a nawet 74 000 zł.
„Voikswageny” (garbusy). 70 000 — ładnie utrzymany 

(1960), 53 000 (1962).
Ponadto: „Ford Falcon” — 90 000 (1961), stare „Wołgi” — 

58 000 (1962) i 85 000 (1968) oraz wzbudzający niemałe zain- 
tereśowanie „Fiat” 850 yellow-bahama — 90 000 (z 1966 r.).

Z wozów dostawczych: „Żuki” — 73 000 (rocznik 1967 i 70), 
120 000 (1974) i 187 000 (1975); „Nysy” — od 62 000 (1961) do 
82 000 (1963).

INFORMACJA EXTRA: podziw budziła staruszka „Tatra’* 
z 1936 roku (cena 12 500 zł), zaś dezaprobatę „Fiat” 126p z 
1975 roku, którego właściciel chyba nieco zagalopował się w 
cenie — 115 000 zł! (res)

☆
Na poznańskim RYNKU BERNARDYŃSKIM w minioną 

sobotę można było kupić różnorodne jarzyny. Ceny rozmai­
te; świeża pietruszka — pęczek 4 zł, szczypiorek — 3 zł, wło­
szczyzna — 5 zł, por — 1 żł. Na jednym straganie czerwie­
niły się rzodkiewki — pęczek 8 zł, na innym wzrok kupują­
cych przyciągał szpinak — 12 zł za kilogram. Tutaj też moż­
na było nabyć majeranek, wiązka 3 zł, doskonałą przypra­
wę do zup, sosów itp. Powodzeniem cieszył się także chrzan 
(Wielkanoc tuż, tuż) — kilogram 28 zł. Chrzan sprzedawano 
tylko na jednym stoisku. Wybór jabłek duży w cenie od 6 
do 22 zł za kilogram. Najtańsze małe, pomarszczone. Najbar­
dziej popularne boskopy i renety po 17 zł za kilogram.

Kwiaty śliczne, lecz drogie. Najwięcej goździków w cenie 
od 15 do 18 zł za sztukę. Tulipanów też sporo, po 15 zł za 
szt<ąkQ- W takiej samej cenie żonkile. Najdroższe róże. Na 
długich łodygach — 32 zł, na krótszych — 28 zł.

Z trzech kiosków stojących przy ul. 27 Grudnia (narożnik 
ul. Ratajczaka) przed godz. 10 czynny był tylko jeden. Po­
zostałe — jak informowały wywieszki — otwierane są póź­
niej, o godz. 10 i 11. Przed najwcześniej otwartym — długa 
kolejka, ale też kiosk dobrze był zaopatrzony w przetwory 
warzywne i owocowe. Duży wybór świeżych jarzyn: biała 
kapusta — 4,70 zł za kg, marchew — 8,80 zł za kg, buraki w 
opakowaniu — 6,90 zł, pęczek szczypiorku — 3 zł, zielona 
sałata 5 zł. W kiosku można też było nabyć pieczarki w 
cenie 50 zł za kilogram. Z jabłek tylko jeden gatunek — 15 
zł za kg. Niezbyt okazałe.

INFORMACJA EXTRA: dla smakoszów gruszek. Na Ryn­
ku Bernardyńskim oferował je tylko jeden stragan. 10 zł 
za kg. Podobno smakowite, (an)

POZNAŃSKI

W różnych punktach Pozna­
nia wyrastają nowe domy. 

Obecnie np. załoga PRK rw 10 
wznosi budynek przy ul. Kolejo­
wej. Pod koniec czerwca ma być 
gotowy i wtedy wprowadzą się 
do niego poznańscy kolejarze. 
Będzie to już trzeci dom, który 
stanął ostatnio w rejonie Łaza­
rza. Pierwszy wybudowano przy 
ul. Mottego, drugi przy ul. Kar­
wowskiego. Inwestorem tej „plam 
bowej" zabudowy jest DOKP, (a)

Uczniowie klasy Ib Zasadni­
czej Szkoły Łączności przy 

ul. Naramowickiej zaskarbili so­
bie wdzięczność dyrekcji Zespo­
łu Opieki Zdrowotnej i Społecz­
nej na Starym Mieście oraz kie­
rownictwa żłobka na Osiedlu 
Wielkiego Października (Wino­
grady). Pomogli oni przy upo­
rządkowaniu wnętrza budynku, w 
którym niedawno zakończyły się 
prace budowlane. Na prace spo 
łeczne przeznaczyli 140 godzin.

(a)

Drży ul. Dzierżyńskiego 63 
• otwarto sklep z galante­

rią damską i męską oraz arty­
kułami dziewiarskimi. Niewiel­
ką, bo liczącą 54 metry kwa­
dratowe, nową placówkę „Spo­
łem” Poznańskiej Spółdzielni 
Spożywców wyróżnia atrakcyjny 
wystrój wnętrza, (pik)

INFORMUJEMY
Dzisiaj: © Godz. 18: — wykład pt. 

„Prof. dr Janusz i Eugenia Zey- 
landowie”, w salonie TMMP, SL 
Rynek 10 © godz. 18.30 — zebra­
nie otwarte połączone z wykładem 
„Geneza slawistyki”, sala posie­
dzeń PTPN, Mielżyńskiego 27/29.

Od 17. III. do 4. V. z powodu re­
montu Pałacu Górków zamknięta 
będzie wystawa „Pradzieje Wiel- 
kopolski”. 18 bm. wygłoszony zo­
stanie ostatni wykład w ramach 
„Wtorków muzealnych”. Czynna 
będzie natomiast, w godzinach o- 
twarcia Muzeum Archeologicznego, 
wystawa „Osadnictwo słowiańskie 
w Berlinie Zachodnim — Spandau”.

17, 18 i 19 bm. zamknięte będzie 
Muzeum Historii m. Poznania.
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Wojewódzki Zakład Szkolenia 

w Poznaniu
Spółdzielni Pracy „O S W IA I A ”

ORGANIZUJE

KURSY MISTRZOWSKIE
I CZELADNICZE

w zawodach metalowych, 
elektrycznych i budowlanych

KURSY SPAWANIA elektrycznego 
i gazowego

4 KURSY KWALIFIKACYJNE (bhp) 
dla elektryków.

Zgłoszenia przyjmuje Ośrodek Szkolenia 
w Poznaniu, ul. Klasztorna nr 2, tel. 542-26 

od godz. 8 do 18, w soboty do 15.
1632-K1

Pracownicy poszukiwani
Poznańskie Wydawnictwo Prasowe RSW „Pra­
sa - Książka - Ruch”, Poznań, ul. Grunwaldzka 
nr 19 — zatrudni

kierowcę z II lub III kategorią prawa 
jazdy.

Zgłoszenia w godzinach od 9—11 — ul. Grun-
waldzka 19, pokój 25.

♦ NOWOŚCI WE WSZYSTKICH BRANŻACH

ZAPRASZAMY W GODZINACH OD 9 DO 18

2025-K1

WIOSNA-75
TARGI KRAJOWE

Auto Service Przeźmiero- I Kupię mieszkanie spół- 
wo, Szosa Poznańska 3, ' dzielcze własnościowe w
dawniej Poznań, Kraszew 
skiego 30, poleca fachowe
trwałe gwarantowane

20-B
Zakłady Produkcji Sprzętu i Urządzeń Dro­
biarskich w Gostyniu — zatrudnią:

— głównego księgowego — wymagane wy­
kształcenie wyższe ekonomiczne lub śred­
nie plus uprawnienia biegłego,

— rewidenta zakładowego — 
wyższe lub średnie plus 
praktyka.

Reflektujemy na kandydatów 
względnie z okolic o dogodnym

wykształcenie 
odpowiednia

miejscowych, 
dojeździe do

pracy.
Warunki pracy i płacy do uzgodnienia w Dy­

rekcji Zakładów w Gostyniu, ul. Starogostyń-
ska 10. 530-K2
Spółdzielnia Kółek Rolniczych w Dominowie 
k. Środy — zatrudni

głównego księgowego, murarzy, malarza, 
cieślę oraz traktorzystów.

Warunki płacy wg Układu Zbiorowego w 
Spółdzielniach Kółek Rolniczych do omówienia 
z Zarządem SKR w Dominowie.

Dojazd do miejsca pracy zapewniamy.
Zgłoszenia należy przesyłać bezpośrednio do

Zarządu SKR 63-012 Dominowo. 569-K2
Gmnina Spółdzielnia „Samopomoc Chłopska” 
w Zbąszyniu, ul. Warszawska — zatrudni zaraz 

kierownika masarni.
■Warunki pracy i płacy do uzgodnienia w

dziale kadr — tel. 20. 564-K2
Osiedlowa Spółdzielnia Pracy Usług Wielo- i 
branżowych „Rataje” w Poznaniu, Osiedle Pia- ' 
stowskie 103/4 — zatrudni zaraz do usług:

— stolarzy,
— parkieciarzy,
— malarzy pokojowych.

Warunki pracy i płacy do omówienia w biu­
rze Spółdzielni pod w/w adresem. 1588-K1 
Zakład Doświadczalny Hodowli i Aklimatyzacji 
Roślin - Prżebędowo, 64-620 Murowana Gośli­
na, pow. Oborniki Wlkp., Zakład tel. 81, Admi­
nistracja tel. 50, stacja kolejowa Murowana 
Goślina — zatrudni zaraz:

— kierownika produkcji — kierownika 
gospodarstwa,

— mechanizatora, •
— zootechnika,
— chlewmistrza,
— oborowego.
Wynagrodzenie zgodnie z warunkami układu 

zbiorowego pracy w PGR. Mieszkanie zapew­
nione.

Szkoła, sklep, Ośrodek Zdrowia —na miejscu.
Dogodne dojazdy w kierunku Poznania, Obór 

nik Wlkp., Rogoźna.
Zgłoszenia prosimy kierować pod wyżej wy-

mienionym adresem.
Kosztów podróży nie zwracamy. 510-K1

Dnia 14 marca zmarł po ciężkich cierpieniach 
mój najdroższy mąż, ukochany ojciec i teść, 
przeżywszy lat 65

dr med. FELIKS FERENC
specjalista chorób kobiecych i położnictwa.

Pogrzeb odbędzie się dnia 18 marca o godzi­
nie 14.15 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona
żona z rodziną

ul. Szamarzewskiego 26 m. 6.

PREZENTUJĄ:
♦ TOWARY NA ZAOPATRZENIE RYNKU WEWNĘTRZNEGO 

W II PÓŁROCZUNA TARGACH ORGANIZOWANE SĄ:
♦ POKAZY MODY
❖ PREZENTACJE SPRZĘTU GOSPODARSTWA DOMOWEGO 

ORAZ SPORTOWEGO.

MIĘDZYNARODOWYCH TARGÓW 
POZNAŃSKICH

zabezpieczenia antykoro­
zyjne podwozi, jednocześ 
nie przypomina że od 
marca do maja w ramach 
udzielonej gwarancji bez 
płatnie uzupełniamy wy­
konane zabezpieczenia.
_____________________ 4607g
Kupię „Syrenę 103”. Po­
znań, Grodziska 32 m. 2. 
_____________________ 7475g 
Sprzedam Syrenę 103, stan 
dobry. Oglądać można: 
Engstróma 12 w godz. od
8—16. 7080g
Sprzedam Syrenę 104. po 
przebiegu 36 tys. km. Śro­
da, Libelta 9, tel. 34-08 od
15.30. _________________ 277p

e Lokale
Osiedle Kopernika M-4 53 
m8 wysoki standard, szóste 
piętro zamienię w listopa 
dzie br. na M-4 lub więk­
sze USO. Oferty „Prasa", 
Grunwaldzka 19 dla 3981g.

Poznaniu nowe budownic 
two do 300 tys. zł. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 4166g.

Zguby © Różne
Zaginął pies (suka) czar­
ny pudel okolicy Czerwo­
nej Armii. Zwrot za wy­
nagrodzeniem. Czerwonej 
Armii 11 m. 9. 6283gpr
Poszukuję świadków wy­
padku wypchnięcia z po­
ciągu chłopca 18-letniego 
na trasie Opalenica - Woj 
nowice w dniu 5. VIII. 
74 r. Kazimierz Dyblz- 
bański — Buk, Boh.’ Ru-
kowskich 2. 3926g

Poszukuję świadków wy­
padku wypadnięcia
mężczyzny z tramwaju na 
przystanku tramwajowym 
na Osiedlu Warszawskim, 
w dniu 16 X 1974 r. w go 
dżinach ponołudniowych. 
Mgr Jerzy Wojtkowiak — 
Poznań, Mińska 30, t=1»-
fon 738-86. 6946g

Praca © Nauka
Potrzebny pracownik do 
gospodarstwa rolnego zme 
chanizowanego. Ludwik 
Mielcarek, Osieczna, pow. 
Leszno. 280p
Potrzebna panienka do 8- 
miesięcznego chłopca ul. 
Wolska 1/3 m. 28 (Grun­
wald). 4686g
Opiekunka do 2-letniego 
dziecka potrzebna zaraz. 
Osiedle Bohaterów II 
Wojny Światowej 8 m. 9
godz. 16—18.

। 0 Samochody |
I _ .....

Sprzedam Warszawę M-20. 
Tel. 716-48. 4749g

Zastawę 750 sprzedam tel. । Sprzedam P-70 w dobrym 
" . -- - 3 । stanie. Wiadomość: tel.

Sprzedam Syrenę 104, ma 
ły przebieg. Poznańska 
64. 5429g

7026g
Fotografa panią zaraz 
przyjmę. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 5878g.
Przyjmę mechanika samo 
chodowego na bardzo dob 
rych warunkach. Dziewiń
ska 58. 5991g

55-789 od godz. 15 do 18.

Gosposię chętnie z pro­
wincji do 2 osób pracują 
cych przyjmę (oddzielny 
pokoik). Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 5879g. 
Pomocy w nauce udzielą 
pedagodzy. Łomżyńska 15 
m. 1. (Osiedle Warszaw­
skie). 5408g

Kupno © Sprzedaż
Kupię sprawną lokomobi- 
lę o pow. grzejnej 10—15 
m8. Gniezno, tel. 20-91 —
Kwiatkowski. 276p
Kupię Jawę Mustang. 
Oferty „Prasa”, Grunwal 
dzka 19 dla 3298g.
Sprzedam
dobrym 
walski

młoca rnię w 
stanie Jan Ko-

Sołeczno 62-302
Węgierki pow. Września.

.________ 4732g
Sprzedam wózek niemiec­
ki głęboki. Urbanowicz 
Rutkowskiego 30 m. 9.
_____________________ 7162g

Sprzedam z powodu mo­
jej choroby tanio 40-rojo 
wą pasiekę z kompletnym 
wyposażeniem. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 6419g.
Wózki dziecięce, głębokie 
spacerowe, składane dre- 
zynki, poleca wytwórnia
Orzeszkowej 13. 2603g

7207g 405-24 do godz. 15. 4742g
Sprzedam Skodę 1000 MB ! 
tel. 33-22-78. 7089g

ZASADNICZA SZKOŁA BUDOWLANA 
Poznańskiego Zjednoczenia Budownictwa 
Poznań, ul. Grunwaldzka nr 152

PRZYJMUJE ZAPISY UCZNIÓW KLAS VIII
na

©

rok szkolny 1975/76 — w następujących zawodach:

Zawody budowlane dwuletnie
— murarz - tynkarz — od 15 lat,
— betoniarz - zbrojarz — od 15 lat,
— posadzkarz (parkieciarz — roboty wykładzinowe) — 

od 16 lat,
— cieśla (monter konstrukcji drewnianych) — od 15 lat,
— stolarz budowlany — od 15 lat,
— monter konstrukcji żelbet. — od 16 lat,
— malarz (chłopcy i dziewczynki) — od 15 lat,
— monter wewnętrznych instalacji budowlanych 

(instalacje wod.-kan., gaz. i c. o.) — od 15 lat,
— monter zewn. sieci komunalnych — od 17 lat,
Zawody mechaniczne i elektryczne trzyletnie
— mechanik maszyn budowlanych — od 15 lat,
— elektromechanik — od 15 lat,
— elektromonter (chłopcy i dziewczęta) — od 15 lat,
— kierowca - mechanik (tylko z terenu m. Poznania) — 

od 15 lat,
i Uczeń ma zagwarantowane

— wynagrodzenie:
- w klasie I — od 250—520 zł,

w klasie . II 
w klasie III

od 480—600 zł,

— zakwaterowanie — 
zamiejscowych,

— ubrania robocze —
— ubrania wyjściowe

2 koszule,

Okazja!
nowy

Kożuch damski
sprzedam,

prz^dpodwyżkowa,
cena
Ko-

• ścielna 18 m. 17 w pod­
wórzu wejście C parter.

7047g
Sprzedam piec łazienko- 

i wy, węglowy. Stan bardzo 
dobry. Tel. 33-31-96 po 16.

4598g 1
KOEBBEanHass

Odszedł od nas na zawsze w wieku 74 lat opa­
trzony Sakramentami św. mój ukochany mąz, 
ojciec, teść i dziadek

ANTONI BIEGAŁA
Pogrzeb odbędzie się dnia 18 bm. o godzi­

nie 10.30 na cmentarzu górczyńskim.
W głębokim smutku pogrążona

7314g rodzina

+ Dnia 14 marca 1975 roku, zmarł we Wro- 
I cławiu

ADAM JANDY 
urodzony 5 grudnia 1890 r. 

o czym zawiadamiają pogrążeni w smutku 
żona, córki, zięciowie i wnuki 

7515g

Dnia 14 marca 1975 r. zmarł mój ukochany 
mąż, ojciec, brat, szwagier, teść i dziadek

HENRYK EBBIG
■Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 18 bm. 

0 godz. 13.40 na cmentarzu junikowskim.
W smutku pogrążona

RODZINA

Pokój z łazienką, kawa­
lerkę kupię lub wynaj- 
mę. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 6532g.
Poszukuję pokoju, dobrze 
zapłacę. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 7046g. 
Dwa duże pokoje, kuch­
nia, łazienka samodzielne 
Łazarz zamienię na mniej 
sze. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 5461g.
Poszukuję oddzielnego po 
koju na niestałe wykorzy 
stanie, rejon Wilda. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 551.9g.

O Nieruchomości
Domek, miejsce pod war­
sztat, szklarnię, komuni­
kacja podmiejska, tanio 
sprzedam na raty, zamie­
nię mieszkanie własnoś­
ciowe, wydzierżawię te­
ren. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 7179g.

Poszukuję wykonawcy ko 
minka w domu jednoro­
dzinnym. Adres wskaże 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 278n.

Snódnice szyję z własne­
go materiału. Os’<=dle 
Przyjaźni 13 m. 74. 7003g 
Zakład usłu^o^w W. Mi- 
siurewicz układa nerkie- 
ty beznyłowo cyklirmie 
rńwmeź malowane n^dto 
gi lakieruje, tel. 67-'’°-?8. 
_______________  5682g

Poszukuję garażu lub miej 
sca pod garaż, w okolicy 
Sołacza. Oferty ..Prasa^. 
Grunwaldzka 19 dla 4580g 

Drabiny malarskie i po­
kojowe — poleca Zakład 
Stolarski, Poznań, ul. Zie 
łona 5. przy placu Bernar 
dyńskim, tel. 538-16.
_____________________ 4527g
Oddam kiosk — mała ga­
stronomia, na sezon letni, 
nad morzem, Niechorze. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 4<’89g.

Przedsiębiorstwo Budownictwa Przemysłowego 
„Budostal - 4” - Generalny Wykonawca Budo-

900 zł plus 25 proc, premii, 
bezpłatny internat dla

letnie i zimowe,
— kurtka ortalionowa, ubranie,

— posiłek regeneracyjny — codziennie bezpłatne 
śniadanie,

— praca — dobrze płatna, stała praca w przedsiębior­
stwach budowlanych na terenie m. Poznania,

— ciągłość nauki — możliwość kontynuowania dalszej 
nauki w 3-letnim Technikum Wieczorowym.

Zapisy i wszelkie informacje
dla młodzieży i rodziców udziela sekretariat Szkoły — 
telefoniczne lub na miejscu w godz. od 7—15 oraz po­
niedziałek, wtorek, czwartek i piątek od 16.30—20.

1354-K1

Dnia 14 marca 1975 r. zmarł długoletni pra­
com n..; siużby zdrowia

dr med. FELIKS FERENC
lekarz ginekolog

Odznaczony Odznaką Za Wzorową Pracę w 
Służbie Zdrowia i Honorową Odznaką miasta 
Poznania. Dzielnicowa Służba Zdrowia straciła 

ofiarnego pracownika i dobrego kolegę.

Rodzinie Zmarłego wyrazy współczucia w 
imieniu pracowników składa:

POP, Rada Zakładowa, Dyrekcja 
ZOZiS Stare Miasto

Dnia 15 marca 1975 r. zakończył w wieku 69 
lat swoje pracowite życie, nasz najdroższy mąż, 
ojciec, teść i dziadek

ARTUR ROIŁ
Pogrzeb odbędzie się dnia 18 bm. o godz. 13.50 

na cmentarzu górczyńskim.
W głębokim smutku pogrążona

żona z rodziną

tDnia 14 marca 1974 r. zmarł nasz najdroższy 
mąż, ojciec, dziadek, brat i wujek

278-K1 STEFAN SROKA
Pogrzeb odbędzie się dnia 17 bm. o godz. 14.15 

na cmentarzu junikowskim.

lat 
ny

Dnia 15 marca zmarł po ciężkiej chorobie, 
opatrzony Sakramentami św. przeżywszy 
57, nasz najukochańszy, nigdy niezapomnia- 
brat, szwagier i stryj

MICHAŁ KLAUZlNSKI
W dniu 18 marca 1975 r. o godz. 9 — odbędzie 

się msza żałobna w kościele św. Wojciecha, 
a o godz. 15 — pogrzeb na cmentarzu na Soła- 
czu przy ul. Lutyckiej.

W głębokim smutku pogrążeni
siostry, bracia i rodzina 

Poznań, ul. Pułaskiego 14.

KOLEŻANCE

BENIGNIE FIEDLER
SERDECZNE WYRAZY WSPÓŁCZUCIA 

z powodu śmierci
Matki

składają
Rada Zakładowa — POP — Dyrekcja 

i współpracownicy
WZSP - Spółdzielczego

Przedsiębiorstwa Handlu w Poznaniu
273-K3

W smutku pogrążona

ul. Jeżycka 18 m. 12.
żona z rodziną

7504g

+ Dnia 12 marca 1975 r. odszedł od nas nie­
spodziewanie nasz najukochańszy mąż, oj­

ciec, teść, brat, zięć, szwagier i wujek, prze­
żywszy lat 54, śp.

HENRYK WIZĘ
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 18 bm. 

o godz. 12.30 na cmentarzu junikowskim.
W głębokim smutku pogrążona

ul. Winogrady 139 m. 4.
żona z rodziną

7576g

tDnia 13 marca 1975 r. zmarł nasz drogi mąż, 
brat, szwagier i wujek

STEFAN
Pogrzeb odbędzie 

z domu żałoby.

MAŃCZYNSKI
się dnia 17 bm. o godz. II

W ciężkim smutku pogrążona

Obra pow. Wolsztyn.
żona ż rodziną

7523g

wy Huty „Katowice” — zatrudni natychmiast 
w ramach generalnego wykonawstwa:

inżynierów i techników budowlanych na 
stanowiska kierowników zespołów budów, 
kierowników robót, budów i obiektów — 
wymagane uprawnienia budowlane;
mistrzów budowlanych z uprawnieniami; 
inżynierów i techników budowlanych na 
stanowiska specjalistów i inspektorów z za­
kresu koordynacji robót, przygotowania 
produkcji i wykonawstwa;
specjalistów kosztorysowania i rozliczeń 
oraz techników normowania pracy;
pracowników fizycznych w zawodach: beto­
niarzy, blacharzy, dekarzy, cieśli, murarzy, 
malarzy, zbrojarzy, operatorów sprzętu cięż­
kiego i średniego, kierowców z I i II kate­
gorią prawa jazdy, elektryków z upraw­
nieniami bez ograniczeń, ślusarzy remontu 
maszyn budowlanych, monterów konstruk­
cyjnych, spawaczy elektryczno - gazowych, 
mechaników, blacharzy i elektryków samo­
chodowych, pracowników do straży prze­
mysłowej, robotników niewykwalifikowa­
nych oraz absolwentów zasadniczych szkół 
zawodowych na wstępny staż pracy.

Zapewnia się:
wynagrodzenie wg układu zbiorowego pra­
cy w budownictwie,
dla pracowników zamiejscowych nie mel­
dowanych na pobyt stały w miejscu budo­
wy, a zamieszkałych w hotelach robotni­
czych lub kwaterach prywatnych, przysłu­
guje dodatek za rozłąkę — 30 zł dziennie, 
bezpłatne zakwaterowanie w hotelach ro­
botniczych lub kwaterach prywatnych, 
odpowiednie warunki socjalno-bytowe, 
wyżywienie w stołówkach, po zniżonych 
cenach,

—: dla robotników bezpłatne posiłki regeneru­
jące wydawane przez cały rok,

— możliwość zdobycia zawodu i podniesienia 
kwalifikacji.

Do podjęcia pracy należy zgłaszać się z do- . 
wodem osobistym, książeczką wojskową i legi­
tymacją ubezpieczeniową, (ostatnim świadec­
twem szkolnym i zawodowym).

Zgłoszenia przyjmuje Dział Zatrudnienia 
i Płac - Centralny Punkt Przyjęć Przedsiębior­
stwa Budownictwa Przemysłowego „Budostal-4” 
w Dąbrowie Górniczej, ul. Tworzeń 101 w go­
dzinach od 7—15.

Dojazd pociągiem do dworca w Dąbrowie 
Górniczej, a następnie od dworca autobusem 
WPK nr 18, 27 lub 55 do przystanku obok
głównego placu budowy. 583-K2

Dnia 13 lutego 1975 roku zmarł

305p

Pozostali w smutku 
żona, syn, siostra i brat

Komorniki, Żabikowska 48,
Gdynia - Separowo.

ZYGMUNT KRZYWOSĄDZKI
urodzony 1912 r. w Lubostroniu.

Pogrzeb odbył się dnia 17 lutego br. na cmen­
tarzu parafialnym w Żabikowie.

tDnia 14 marca 1975 r. zmarł nagle w wieku 
62 lat nasz najukochańszy mąż, ojciec, brat, 
wujek i szwagier

mgr MARIAN ŁUKASZEWSKI
radca prawny

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 
17 bm. o godz. 13 z kaplicy cmentarnej na Mi- 
łostowie.

W głębokim smutku pogrążona
żona z córką i rodziną

ul. Browarna 46 m. 1. 7529g
wieżą Z8 m. 5.



ROW Lech 1:1 (0:1)

Remis szczęśliwy dla gospodarzy
Koszykarki Lecha

w li lidze
Dokończenie ze str. 1 

najlepszy w tym spotkaniu pił­
karz ROW-u — Zasiński, lecz je-
go strzały 
bramkę.

minimalnie minęły

VIII Wojewódzki Zjazd LZS

Wyróżnienie 
przodujących 
rad gminnych

W Poznaniu obradował w sobo­
tę VIII Wojewódzki Zjazd Delega 
tów Zrzeszenia Ludowe Zespoły 
Sportowe. W obecności przedsta­
wicieli władz partyjnych i admi­
nistracyjnych Wielkopolski, dele­
gaci podsumowali dotychczasową 
działalność i wytyczyli plany pra 
cy na najbliższe cztery lata.

Zrzeszenie LZS w województwie 
poznańskim skupiać będzie swoją 
uwagę przede wszystkim na roz­
wijaniu masowych form kultury 
fizycznej i obejmowaniu nimi jak 
największej liczby mieszkańców 
wsi — niezależnie od wieku i za­
wodu. Realizować się będzie te za 
mierzenia w oparciu o gminę. W 
związku z tym istnieje koniecz­
ność dalszego doskonalenia form 
pracy rad gminnych LZS, które 
mają skupić swoją uwagę na sy­
stemie stałych rozgrywek w naj-

Lechici grając spokojnie w o- 
bronie, po upływie 10 minut prze 
szli do kontrataków. Były one 
bardzo groźne. Zwłaszcza szybki 
rajd Guta w 12 minucie meczu 
stanowił ostrzeżenie dla niepewnie 
grającej obrony ROW-u.

W 16 minucie obserwowaliśmy 
najpiękniejszą akcję spotkania. Z 
głębi pola Gut podał piłkę do 
Wojciechowskiego, ten przekazał 
ją natychmiast do znajdującego 
się na skrzydle Szpakowskiego. 
Szybki rajd tego ostatniego, za­

Mazovia lubi
walkowery?

Jesienią ubr. miał się odbyć
Poznaniu mecz pomiędzy rugbista- 
mi Polonii i Mazovii — Mińsk Ma-
zowiecki. Na skutek twierdzenia

bardziej 
nach, na 
spartakiad 
nych. Te 
jednym z

popularnych dyscypli- 
organizacji masowych 
oraz mistrzostw gmin- 
ostatnie powinny być

etapów selekcji najbar-
dziej utalentowanej młodzieży dla 
potrzeb sportu kwalifikowanego, 
w pierwszym rzędzie w takich 
dyscyplinach jak lekkoatletyka, 
zapasy, jeździectwo, kolarstwo, że 
glarstwo i podnoszenie ciężarów. 
Te dyscypliny bowiem, uzTiane zo 
stały za wiodące w wielkopolskim 
LZS-ie.

Podczas obrad wręczono pucha 
ry i nagrody zwycięzcom konkur 
su na najlepszą radę gminną LZS 

Wielkopolsce. Konkurs organi­
zowany wspólnie przez Radę Wo­
jewódzką LZS i redakcję „Głosu

Mazovii, iż poznaniacy nie wywią­
zali się z obowiązków gospodarzy 
(chodziło o rzekome niezarezerwo- 
wanie noclegów) początkowo przy­
znano zwycięstwo walkowerem dla 
Mazowszan. Później zamierzono o- 
głosić zwycięstwo Polonii — rów­
nież walkowerem. Wreszcie zde­
cydowano, iż mecz rozegrany zo­
stanie w terminie późniejszym.

Owym terminem miała być mi­
niona niedziela — niestety Mazo- 
via nie stawiła się na spotkanie, 
które sędzia odgwizdał wałkowe-’ 
rem dla Polonii.

Aby nie zawieść publiczności, 
która przybyła na stadion przy ul. 
Harcerskiej trener Król zadecydo­
wał sparingowe spotkanie pomię­
dzy pierwszym zespołem Polonii, a 
rezerwami. (ask)

kończony został dośrodkowaniem, 
które przejął Szewczyk i strzałem 
z woleja umieścił piłkę w siatce 
bramki Fojcika.

Gol podziałał na rybniczan, jak 
zimny prysznic. Za to lechici u- 
miejętnie przechwytywali wszyst­
kie piłki w środkowej strefie 
boiska i do końca pierwszej po­
łowy do nich należała inicjatywa. 
Jedyną odpowiedzią ROW-u był 
strzał Zasińskiego z najbliższej 
odległości, który minął bramkę.

Grająca przez cały mecz uważ 
nie obrona Lecha popełniła jedyny 
błąd w 47 minucie. Nieobstawio- 
ny Zasiński nie zmarnował szan­
sy. Jego ostry strzał z 16 m zna­
lazł drogę do siatki bramki Kar- 
weckiego.

* Po utracie gola lechici przeszli 
do kontrataków i stworzyli kilka 
groźnych sytuacji na przedpolu 
bramki Fojcika. W 64 minucie o- 
stry strzał Jakóbczaka minimal­
nie musnął bramkę ROW-u, a w 
2 minuty później kapitalny wolej 
tegoż piłkarza broni Fojcik. W 
79 minucie rzutem pod nogi Ja­
kóbczaka golkiper rybniczan raz 
jeszcze zażegnał niebezpieczną sy­
tuację. W 87 minucie świetny 
rajd Guta zakończył się celnym 
strzałem Szpakowskiego.

W sumie zespół Lecha prze wyż 
szał gospodarzy pod względem tak 
tycznym. Druga linia grająca spo 
kojnie i rozważnie wybiła całko­
wicie z uderzenia piłkarzy ROW-u.

Na najwyższe oceny w Lechu 
zasłużyli: szybki Gut, pracowity

Jakóbczak, rozważnie grający 
zdobywca bramki — Szewczyk i 
bojowy Szpakowski. Mecz nie był 
co prawda najlepszy pod wzglę­
dem technicznym, lecz spora li­
czba strzałów i sytuacji podbram 
kowych sprawiła, że mógł się po
dobać 
trzeba 
żyn.

publiczności. Podkreślić 
czystą grę obydwu dru-

JACEK PORTALA

Szczypiomiści Energetyka 
zdegradowani

Derbowe pojedynki z Posnanią 
były dla Energetyka ostatnią szan­
są uratowania pozycji w II lidze. 
Nic też dziwnego że zawodnicy te­
go zespołu przystąpili do meczu z 
dużą wolą odniesienia zwycięstwa. 
I choć przez większą część poje­
dynku prowadziła Posnania, w 
końcówce udało się Energetykowi 
zdobyć przewagę i wygrać 20:18 
(7:11). Na nic jednak zdało się to 
zwycięstwo, gdyż rywalizujący z 
poznańskim zespołem AZS Warsza­
wa wygrał w sobotę swój mecz, co 
przesądziło o spadku Energetyka.

W meczu rewanżowym zasłuże­
nie zwyciężyła mająca przez cały 
mecz inicjatywę Posnania 21:18 
(9:7). Najwięcej bramek w obu 
spotkaniach zdobyli: dla Posnanii 
Piechowiak 11, a dla Energetyka 
Forysiak 13. (wił)

Wielkopołskiego”, zakończył się
zwycięstwem Rady Gminnej LZS 
Trzcianka (zwyciężyła w podob­
nym konkursie w skali ogólnopol 
skiej) przed Radą Gminną LZS 
Rydzyna (powiat Leszno) i Radą 
Gminną LZS Wągrowiec, (s)

Warta Motor 0:2 (0:0)

Dogodne sytuacje
trzeba wykorzystywać

PUCHAR POLSKI 
Posnania — Lechia (Gd.)

Piłka nożna
(3:0)

W inauguracyjnym 
karze Warty przegrali

Po raz pierwszy w historia rozgrywek I ligi koszykarek w 
nie 1975/76 nie wystąpi w niej drużyna poznańskiego Lecha, w

sez0, 
prze.

szłości mistrz Polski. Zadecydowała o tym ostatecznie przedostatni 
kolejka spotkań, gdyż już sobotnie zwycięstwo lechitek z gdańską 
Spójnią przy równoczesnej porażce AZS-u Poznań ze Stomilem 
Olsztyn, przesądzało losy kole jarek. Natomiast wysokie, czwarte 
miejsce zajęła w zakończonych wczoraj rozgrywkach Olimpia.

Zespół, który w przyszłym sezo 
nie wystąpi w II lidze — SZS AZS 
Pruszków podejmowały w sobo­
tę i niedzielę koszykarki poznań 
skiej Olimpii. Po dwóch, stoją­
cych na niezłym poziomie me­
czach gwardzistki umocniły się 
na czwartym miejscu w tabeli,
wygrywając oba spotkania: 
(54:28) i 97:72 (47:39).

Choć w pierwszej połowie 
niego meczu akademiczki z 
kowa objęły prowadzenie,

97:68

sobot 
Prusz 
które

utrzymywało się niespodziewanie
długo gwardzistki nie miały

Polonia - Vltcovia 3:1
Niemal całe spotkanie o mistrzo­

stwo piłkarskiej klasy okręgowej 
pomiędzy poznańską Polonią i 
Vitcovią Witkowo toczyło się przy 
zdecydowanej przewadze gospoda­
rzy, którzy wygrali je zasłużenie 
3:1 (2:1). Bramki dla zwycięskiego 
zespołu zdobyli: Talula 2 i Król 1.

Przedstawiciele wy­
różnionych gmin o- 
trzymują nagrody 
z rqk przedstawi­

ciela „Głosu”.

Fot.

XXIX Memoriał Bronisława Szwarca

Rekordowa obsada
tegorocznych biegów przełajowych

W niedzielę na stadionie lekkoatletycznym Warty odbyły się biegi 
przełajowe o XXIX Memoriał Bronisława Szwarca. Rozegrano 7 bie­
gów. Zgromadziły one rekordową liczbę 450 zawodniczek i zawod­
ników z 40 klubów z całej Polski. Najliczniej obsadzony był bieg 
juniorów na dystansie 25C0 m, w którym startowało 86 zawodników.

Główny bieg memoriałowy na 
dystansie 6000 m zgromadził 52 
zawodników, wśród nich ubiegło­
rocznego zwycięzcę biegu memoria 
łowego Jana Wawrzutę ze Śląska 
Wrocław. Wczoraj był on dopie­
ro piąty. Puchar przechodni za 
zwycięstwo w biegu głównym zdo 
był H. Wasilewski (Orkan Po­
znań) — 18.24,8; 2. H. Nogala (Ole 
śniczanka) — 18.34,0; 3. J. Ziu-
brak (SZS AZS Poznań) — 18.39,6; 
4. R. Kopijarz (Górnik Brzeszcze) 
— 18.43,6; 5. J. Wawrzuta (Śląsk 
Wrocław) — 18.45,5; 6. W. Wojt- 
kuński (Budowlani Bydgoszcz) — 
18.51,2.

Oto wyniki pozostałych biegów 
przełajowych, rozegranych w ra­
mach zawodów memoriałowych: 
1900 m młodzików: 1. E. Szydłów 
ska (Piast Gliwice) — 3.25,8; 2. G. 
Czerwińska (Olimpia Grudziącrz) — 
3.33,0; 3. T. Giers (Budowląni Byd 
goszcz) — 3.36,4; 1500 m juniorek: 
1. E. Elewińska (Górnik Wał­
brzych) — 5.14,0; 2. G. Jarmoszężuk 
(Lumel Z. Góra) — 5.16,84 3. M. 
Chwaszczyńska (Neptun ćdańsk — 
5.17,8; 2000 m starszych juniorek i 
seniorek: 1. A. Duplick (Górnik 
Wałbrzych) — 7.41,2; 2. E. Cicińska 
(Lumel Z. Góra) — 7.48.6; 3. K. Os­
trowsko — (Górnik Wałbrzych) —

7.58,4. Zawodniczka ta była najlep 
szą ze starszych juniorek w tym 
biegu. 1500 m młodzików: 1. W. 
WojciecTiotMski (Górnik Wałbrzych) 
— 4.54,2; 2. B. Nadolny (MKS Mo­
sina) — 4.55,0; 3. K. Baranowski 
(SZS AZS Poznań) — 4.55,8. 2500 m 
juniorów: 1. W. Słonecki (Energe­
tyk Poznań) — 7.59,6; 2. W. Ku- 
m iszczą (Podlasie Białystok) — 
8.00,4; 3. A. Karwatka (Zas. Szko 
ła Zawodowa FA-MA-BA Głogów) 
— 8.07,0;' 4000 m juniorów: 1. P. 
Zgarda (SZS AZS Poznań) — 
14.04.6; 2. K. Wesołowski (Górnik 
Wałbrzych) — 14.05,0; 3. J. Styś 
(Lumel Z. Góra) — 14.09,8.

W punktacji klubowej I miej­
sce zdobył Lumel Zielona Góra — 
138 pkt., II — WLKS Nadobrze 
Zielona Góra 122 pkt., III — Gór­
nik Wałbrzych — 92 pkt. (jz)

Liga angielska
1. Arsenał — Birmingham 1:1; 2. 

Carlisle — Luton 1:2; 3. Coventry 
— Leicester 2:2; 4. Derby — Stoke 
1:2; 5. Ipswich — Newcastle 5:4; 
6. Leeds _  Everton 0:0; 7. Liver- 
pool - Sheffield UTD 0:0; 9. Mid- 
dlesbrough — Tottenham 3:0; 9. 
Quens Park — Manchester City 
2:0; 10. West Ham — Burnley 2:1; 
’1. Wolverhampton — Chelsea 7:1; 
12. Aston Villa — Soutbnmpton 
3:0; 13. Blackpool — Bristol Ro- 
vers 0:0

meczu wiosennej rundy rozgrywek II ligi pił- 
- - z lubelskim Motorem 0:2 (0:0). Bramki dla

zespołu gości zdobyli: w 54 min. “ " '
kanie oglądało ok. 2.000 widzów.

WARTA: Cieślak — Jezierski, 
Bilewicz, Knychała, Pucała — Ku 
balczyk, Kołakowski, Dominiczak 
— Zegar, Pomoryn, Kuchnicki (od

Przybyła i w 64 min. Ludyga. Spot

63 min. Wiśniewski).
MOTOR: Dziełakowski Puli-

kowski, Szych, Popowicz, Holewa 
— Mrozik, Ludyga, Ochodek — 
Heideman, Krawczyk, Stawiszyń- 
ski (od 46 min. Przybyła).

Gdybyśmy kogoś, niezorientowa­
nego w układzie Ii-ligowej tabeli 
zapytali, podczas pierwszej połowy 
spotkania, która z dwóch drużyn 
grających wczoraj na stadionie 
Warty, ubiega się o awans do I 
ligi, miałby zapewne sporo kłopo 
tów z odpowiedzią. Bo też właśnie 
Warta, która zajmuje ostatnią lo 
katę, była do przerwy, a na pew 
no przez pierwsze 30 minut, zesno 
łem lepszym. Wprawdzie Józef Po 
moryn, który właśnie wczoraj 
ukończył 17 lat. nie sprawił sobie 
i drużynie urodzinowego prezentu 
w postaci strzelenia bramki, ale 
właśnie ten zawodnik stanowił naj 
poważniejsze zagrożenie dla defen 
sywy lubelskiej. Jego dwa kapitał 
ne strzały z trudem wybił na róg

prowadzenie (Przybyła dobił odbł 
tą od poprzeczki piłkę po strzale 
Ochodka) i od tej chwili do koń­
ca spotkania oni nadawali ton 
grze. Udokumentowali swą prze­
wagę piękną bramką ze strzału 
Ludygi z około 30 m.

Mecz jako całość był żywy, ob­
fitował w liczne sytuacje podbram 
kowe (w rogach zwyciężyli goście 
14:6) i stał na niezłym poziomie. 
Warciarze, chcąc myśleć o lepszych 
rezultatach, nie mogą marnować 
tak dogodnych okazji, jak w spot 
kaniu wczorajszym.

bramkarz gości Dziełakowski.
Zresztą cała drużyna poznańska 
walczvła do nrzerwy z olbrzymią 
ambicja. Dość często decydowała 
się na strzały i na tle dcświadczo 
nego przeciwnika wypadła dobrze.

Zabrakło jednak bramek. Jeszcze 
w 49 mm. Kubalczyk zmarnował 
bardzo dobra sytuacje nodbramko 
wą i to już było właściwie wszy­
stko ze stmnv „zielonych”. Dwie 
minuty później goście uzyskali

Groźna sytuacja pod bramką 
Warty.

Fot. — K. Przychodzki

żadnych problemów z pokonaniem 
outsidera ekstraklasy. Pruszko- 
wianki wystąpiły co prawda bez 
kadrowiczki — Kalińskiej i kon­
tuzjowanej Szewczyk, ale pozna- 
nianki były jednak również osła­
bione brakiem Treli. Pomimo, iż 
spotkania te nie mogły zasadniczo 
zmienić układu tabeli, a może 
właśnie dlatego koszykarki oby­
dwu zespołów prowadziły szybką, 
otwartą i mogącą się podobać 
grę. Autorkami wielu ładnych ak­
cji były również pruszkowianki. z 
których Palęcka była najlepszą za 
wodniczką na parkiecie.

Niewiele ustępowała' jej Hołoga, 
która szczególnie w niedzielę gra 
ła bardzo dobrze. Kiedy przewa­
ga gwardzistek była wysoka, a wy 
nik niezagrożony — trener Alek­
sander Lewandowski wprowadził 
do gry rezerwowe zawodniczki. 
Obydwa spotkania toczyły się w 
dobrym tempie.

Najwięcej punktów zdobyły: dla 
Olimpii — Hołoga 10 i 27, Góral 
20 i 15, Stefanowicz 13 i 16, Mań- 
czak 20 i 7, dla Pruszkowa — Pa­
lęcka 27 i 15, Czerwińska 20 i 14 
oraz Niezielska 18 i 8. (ask)

Lech w sobotę pokonał Spójnię 
97:83 (49:38). Zwycięstwo nie spra­
wiło kolejarkom poważniejszych 
kłopotów, jako że gdańszczanki 
bardziej myślały o odpoczynku po 
ligowych meczach, aniżeli o pozba­
wieniu poznanianek ich ostatniej 
nadziei na utrzymanie się w eks­
traklasie. Sensację stanowił jed­
nak nie wynik spotkania, lecz po­
wrót na parkiet Danuty Frommów 
ny. Według zapewnień działaczy 
jej macierzystego klubu, ta czo­
łowa zawodniczka Lecha, miała po 
złamaniu ręki pauzować znacznie 
dłużej. Oczywiście, mimo że w 
niedzielę zdobyła 27 punktów, wi­
dać było skutki wielotygodniowej 
przerwy w grze.

Mecz niedzielny był znacznie cie 
kawszy od sobotniego. Do ostat­
nich sekund nie wiadomo było, 
który zespół zwycięży. Dość po­
wiedzieć, że przy stanie 90:90 pił­
ką znalazła się w posiadaniu lechi- 
teK, które straciły ją, a z kolei 
gdańszczanki trzy razy rzucały 
piłkę do kosza i dopiero trzeci 
rzut był celny. Wyjątkowo sku­
teczna była w tym dniu Frącko­
wiak. Ostatecznie wygrała Spójnia 
92:90 (40:33). ”

Punkty w obydwu spotkaniach 
zdobyły: dla Lecha — Fromm 27 
i 10, Frąckowiak 17 i 32, Lubczyń­
ska 15 i 0, Grzechowiak 12 i 12, 
Mnich 8 i 24, Stęż^cka 8 i 8, Grze- 
sińska 8 i 4, Ratajczak 2 i 0, a dla 
Spójni: Szejb 31 i 29, Ceynowa 16 i 
9, Gorzelana 14 i 20, Cichocka 11 i 
10, Lewkowska 10 i 0, Rosińska 
1 i 6, Zbikowska 0 i 18. (ad)
Koszykarki Stomila zrealizowały 

swój plan w 200 proc., zwyciężając

sobotnie spotkanie, w którym oba 
zespoły grały bardzo ambitnie.
pierwszej części przeważały aka­
demiczki, co odzwierciedla rezul. 
tat cyfrowy tej części meczu. p0 
przerwie olsztynianki wyszły na 
boisko bardzo skoncentrowane 
grały szybko, zdecydowanie i co 
ważne z powodzeniem walczyły 
pod tablicami. Szczególnie jednak 
podobać się mogły pomysłowe 
szybkie kontrataki, które w wy. 
konaniu olsztynianek były bardzo 
skuteczne. Wszystko to spowodo­
wało, że osłabiony brakiem Jóźwiak 
AZS nie był w stanie nawiązać 
wyrównanej walki.

Byliśmy przekonani, że pozna- 
niankom uda się niedzielny re­
wanż. Nic z tego. Koszykarki Sto 
mila pokonały niemrawo grającą 
drużynę gospodarzy, popełniającą 
dużo błędów w obronie.

Punkty dla AZS zdobyły: Wal- 
kowiak-Gumowska 21 i 25, Jergen
19 i 
ska 
i 3, 
i 2,

19, Haber 10 i 
6 i 4, Ziętarska 
Małecka — i 7, 
Pawlik — i 2.

15, Michałow- 
2 i 5, Ryfa 3 
Ludwiczak — 
Dla Stomila:

Berger 22 i 27, Jankowska 9 i 18, 
Grabowska 12 i 10, Rumińska 15 i 
3, Fodrzycka 6 i 9, Walczak 8 i 10, 
Grzegorzewska — i 12, Szpiech — 
i 3, Paprocka — i 2. (wił)

Znśw remis w meczach
siatkarzy Posnanii

W ostatnich ligowych pojedyn­
kach tego sezonu siatkarze Posna- 
nii podejmowali byłych I-ligowców 
AZS Warszawa. Mecz sobotni za­
kończył się porażką poznaniaków 
2:3 (15:11, 9:15, 6:15, 15:10, 14:16)
lecz w rewanżu pewnie triumfo­
wali nasi zawodnicy 3:0 (15:8, 16:14, 
16:14).

Posnania mogła rozstrzygnąć na 
swoją korzyść już pierwszy mecz. 
W ostatnim secie prowadziła bo­
wiem 14:12, lecz brak należytej 
koncentracji spowodował, że 4 ko­
lejne punkty zdobyli warszawiacy, : 
zapewniając sobie zwycięstwo. Po­
dobnego błędu n’e popełnili poz­
naniacy w niedzielę i po bardzo za 
ciętej walce zwyciężyli w dwóch 
ostatnich setach do 14.

W obu stojących na dobrym po- i 
złomie meczach wyróżnił się w 
'miejscowym zespole jubilat W. 
Biernacik, który wraz z W. Ma- 
ziarczykiem rozegrał w sobotę set­
ne spotkanie w barwach PosnaniL 

(wił)

dalekopisem

dwukrotnie 72:61 (34:40) 
(50:39).

94:82

Ciekawszym widowiskiem było

W turnieju hokeja na trawie o 
Puchar Świata triumfowała re­
prezentacja Indii po zwycięstwie . 
nad Pakistanem 2:1 (0:1). • W ho 
kejowych mistrzostwach świata 
grupy B RFN pokonała Japonię 
6:3, a NRD uległa niesnodziewa- 
nie Szwajcarii 5:8. • W mistrzo­
stwach Polski w zapasach w stylu 
wolnym poznaniacy zajęli nastę­
pujące pozycje: waga do 52 kg — 
4. R. Ratajczak, do 57 kg — 2. W. 
Stecyk, 4. B. Szulc. 5. M. Kazik, do 
62 kg _ 3. T. Łuczywo, do 68 kg 
— 6. Z. Wojtyła, do 90 kg — 3. 
R. Czekała, ponad 100 kg — 4. P. 
Kosmowski.

PIŁKA NOŻNA

Ruch — ŁKS 3:1 (1:0) 
Pogoń — Zagłębie 2:0 (2:0)

Śląsk — Wisła 2:0 (2:0)
Arka — Stal 0:2 (0:0)

Gwardia — Polonia 0:0
ROW — Lech 1:1 (0:1) 

Szombierki — Legia 3:3 (2:1)
GKS Tychy — Górnik 1:1 (1:0)

1. Ruch 30: 4 43—10
2. Stal 25: 9 23—11
3. Lech 21:13 21—20
4. Śląsk 20:14 21—17
5. Wisła 19:15 21—17
6. Górnik 17:17 29—22
7. Legia 17:17 23—21
8. Zagłębie 16:18 18—19
9. Szombierki 15:19 25—23

10. GKS Tychy 14:20 17—22
11. ROW 14:20 12—17
12. Polonia 14:20 13—21
13. Pogoń 14:20 10—18
14. Gwardia 13:21 10i—18
15. Arka 12:22 13—31
16. ŁKS 11:23 13—25

II LIGA
GRUPA PÓŁNOCNA

Arkonia — Polonia 2:0 (1:0)
Avla — Olimpia 0 :0 (cri
Bałtyk — Lechia 1:2 (1. ,
Gwardia — Zagłębie 0 :1 (0:0)
Ursus — Stal Stocznia 0 :0 (0:0)
Stoczniowiec — Widzew 0::1 (6:1)
Stomil — Zawisza 0 :0 (0:0)
Warta — Motor (0 :2 (0:0)

1. Widzew 2^:11 17—9
2. Motor 21:11 16—11
3. Lechia 20:12 22—10
4. Zawisza 19:13 17—12
5. Stoczniowiec 18:14 22—15
6. Olimpia 17:15 17—11
7. Zagłębie 17:15 17—14
8. Avia 17:15 22—10
9. Bałtyk 17:15 15—15

10. Stomil 16:16 12—11
11. Stal Stocznia 16:16 13—19
12. Arkonia 15:17 14—15
13. Ursus 14:18 9—17
14. Gwardia 13:19 15—19
15. Polonia 10:22 11—19
16. Warta 5:27 4-23

WYNIKI.TABELE. WYNIKI
GRUPA POŁUDNIOWA

AKS Niwka — Star 0:0 (0:0)
Metal — BKS Stal 1:1 (0:0)
Odra — Piast 0:0 (0:0)
Sparta — Moto Jelcz 2:1 (1:1)
Stal Rzeszów

— GKS Katowice 1:1 (0:0)
Stal St. Wola — Siarka 0:1 (0:1)
Urania — Radomiak
Wisłoka

1:0 (0:0)

— Górnik Wojkowice 1:0 (0:0)

1. Stal Rzeszów 22:10 23—11
2. GKS Katowice 21:11 22—11
3. BKS Stal 19:13 20—13
4. Urania 19:13 16—10
5. Stal St. Wola 18:14 19—12
6. Odra 16:16 18—8
7. Piast 16:16 17—11
8. Górnik 16:16 18—22
9. Moto Jelcz 16:16 14—18

10. Siarka 15:17 16—20
11. Star 15:17 8—12
12. Wisłoka 14:18 12—17
13. Radomiak 14:18 9—18
14. Sparta 13:19 10—18
15. Metal 11:21 10—18
16. AKS Niwka 11:21 9—22

KLASA WOJEWÓDZKA

GRUPA I

Warta II — Olimpia II 1:3
Zagłębie — Budowlani 4:0
Włókniarz -- Prosną | 2:0
Calisia — Sparta Yginiary 3:0
Grunwald -- Przemysław 1:0
Ostrovia — Stal Ostrów 1:2
Tur Turek -— Pogoń Skalm.. 1:0

1. Włókniarz 14 24 3’—7
2. Zagłębie 14 21 32—11
3. Stal 14 21 18— 9
4. Olimpia TI 14 i') 3~—11
5. Grunwald 14 19 22— 7

6. Warta II
7. Calisia
8. Ostrovia
9. Przemysław

10. Budowlani
11. Prosną
12. Pogoń
13. Tur
14. Sparta

14 15 18—12
14 13 19—20
14 13 13—14
14 12 14—20
14 11 12—21

14 9 10—25
14 8 10—21
14 7 12—?0

14 4 3—28

4. Olimpia
5. Spójnia
6. AZS W.wa
7. Stomil
8. AZS Poznań
9. Lech

10. SZS AZS Pr.

36 5 6 2498—2547
36 55 2490—2483
36 53 2287—2376
36 51 2402—2581
36 49 2419—2541
36 47 2363—2575
36 46 2122—2535

KOSZYKÓWKA
II LIGA MĘŻCZYZN

GRUPA II
Lech — Posnania 2:0
Polonia Leszno — MZKS Rawicz 4:1 
Noteć Czarnków — Polonia Piła 4:0 
Kania Gostyń — Polonia Środa 4:0
Sparta Szam. — Błękitni 7:0
Obra Kościan — Dyskobolia 1:0
Polonia P. — Vitcovia 3:1

Zastał — Warta 95:104 i 81:82 
Stal Ostrów — Start Łódź

67:68 i 66:64
Gwardia Wr. — AZS P-ń 

70:86 i 93:65
Astoria Bydg. — Start Gdynia 

89:7G i 83:69
ŁKS — AZS Gdańsk 88:64 i 93:61

1. Polonia Poz.
2. Sparta/Szam.
3. Vitcovia
4. Lech 11
5. Kania
6. Dyskobolia
7. Polonia L.
8. MZKS Rawicz
9. Notić

10. Polonia Piła
11. Błękitni
12. Polonia Środa
13. Obri
14. Posnania

14 23 33—8
14 Ł. U—5
14 16 24—13
14 16 19—11
14 16 16—12
14 15 22—19
14 14 28—24
14 14 30—29
14 14 21—21
14 13 13—22
14 13 11—22
14 10 14—27
14 10 11—24
14 2 7—39

KOSZYKÓWKA
I LIGA ŻEŃSKA

Olimpia P-ń — SZS AZS Pruszków 
97:72 i 97:68

AZS Poznań — Stomil Olsztyn 
61:72 i 82:94

AZS W-wa — Polonia W-wa 
62:61 i 59:70

Lech P-ń — Spójnia Gdańsk 
97:83 i 90:92

Wisła Kraków — ŁKS 
92:60 i 85:40

KOŃCOWA TABELA
1. Wisła 36 66 2798—2044
2. ŁKS 36 58 2479—2327
3. Polonia 36 58 2382—2187

1. ŁKS
2. AZS P-ń
3. Warta
4. Start Łódź
5. Gwardia Wr.
6. Stal Ostrów
7. Zastał Z. G.
8. Start Gdynia
9. Astoria Bydg.

10. AZS Gdańsk

36 67 2835—2356
36 64 2825—2460
36 63 3261—2767
36 55 2421—2385
36 55 2695—2679
36 51 2444—2731
36 50 2688—2846
36 48 2860—3017
36 44 2459—2795
36 43 2390—2842

PIŁKA RĘCZNA 

I LIGA MĘŻCZYZN

Wawel Kraków — 
Grunwald Poznań 
Grunwald Ruda Sl. — 
Śląsk T/rocław 
Pogoń Szczecin — 
Pogoń Zabrze 
Stal Mielec — 
Wybrzeże Gdańsk 
Spójnia Gdańsk — 
Anilana Łódź

20:17 i 11:1’

17:29 i 17:22

16:25 i 21:1®

18:16 i 21:1®

16:16 i 18:18

1. Śląsk Wrocław 34
2. Stal Mielec 34
3. Pogoń Zabrze 34
4. Pogoń Szczecin 34
5. Anilana Łódź 34
6. Grunwald P-ń 34
7. Spójnia Gd. 24
8. Wybrzeże Gd. 34
9. Wawel Wrrk^w "4

10. Grunwald Ruda Sl. 34

51
44
39
39
39
37
36
32
17

6

687:599 
672:604 
597:550 
684:664 
627:582 
649:616 
626:609 
653:650
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